
■) Odpowiedź rządu PRL

na notę Kurta Waldheima
(skrót)

NOWY JORK (PAP). Stałe przedstawiciel­
stwo PRL przy ONZ przekazało odpowiedź
rządu PRL na notę sekretarza generalnego
ONZ w sprawie wykonania deklaracji o

umocnieniu bezpieczeństwa międzynarodowe­
go:

W 10-lecie uchwalenia deklaracji o umoc­
nieniu bezpieczeństwa międzynarodowego —

czytamy w dokumencie — rząd PRL pragnie
ze szczególną mocą, uroczyście podkreślić
swoje dla niej poparcie i pełną gotowość dal­
szej jej realizacji. Treść i wskazania dekla­
racji widzimy w integralnym związku z tra­
dycyjnie pokojowa polityką zagraniczną Pol­
ski. którą określają ideowe założenia socjali­
stycznego państwa i nauki historii.

>,Podstawowym kierunkiem polityki zagra- •

nicznej Polski — stwierdza uchwała Sejmu
PRL z 24 czerwca br. — jest dalsze, wspólne
ze Związkiem Radzieckim i z wszystkimi so­
jusznikami, konsekwentne działanie na rzecz

utrwalenia odprężenia, umacniania wzajemne­
go zaufania i bezpieczeństwa, powstrzymania
wyścigu zbrojeń oraz dalszego rozwoju współ­
pracy między narodami”. Na tej kardynalnej
przesłance oparte zostały liczne polskie inicja­
tywy pokojowe, zgłaszane na forum ONZ i po­
za nią. Aktywna postawa Polski na rzecz

umocnienia bezpieczeństwa międzynarodowe­
go znalazła m. in. wyraz w propozycjach war­
szawskiej narady Doradczego Komitetu Poli­
tycznego Państw-Stron Układu Warszawskie­
go, w maju br.. zmierzających do ożywienia

(CIĄG DALSZY NA STR. 3)

Posłanie L. Breżniewa

do uczestników

konferencji w Genewie
GENEWA (PAP). W poniedziałek w genewskim Pałacu Naro­

dów rozpoczęła się druga konferencja na temat realizacji po­
stanowień układu o nierozprzestrzenianiu broni jądrowej. Ucze­
stniczą w niej delegacje kilkudziesięciu państw.

MOSKWA (PAP). W posłaniu skierowanym do uczestników

genewskiej konferencji na temat realizacji postanowień układu
o nierozprzestrzenianiu broni jądrowej Leonid Breżniew stwier­
dził, iż dziesięć lat, które minęło od wejścia w życie tego układu

daje pełne podstawy do uznania, że jego zawarcie stanowiło do­
niosły krok na drodze powstrzymania wyścigu zbrojeń jądro­
wych w imię pokoju na Ziemi.

Układ o nierozprzestrzenianiu broni jądrowej służy zarówno
interesom krajów wielkich, jak małych, nuklearnych i nienu-

klearnych, rozwiniętych i rozwijających się. Jestem przekona­
ny, że autorytet międzynarodowy i skuteczność tego doniosłego

(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

Rynek w Limanowej. .Świerki też dodają uroku temu sympatycznemu miastu.
Fot. — Zb. Szremskl
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Spotkanie
L. Breżniew - E. Honecker

MOSKWA (PAP) W poniedziałek odbyło się na Krymie przy®
jacielskie spotkanie Leonida Breżniewa z Erichem Honeckerem,
który przebywa w Związku Radzieckim na krótkim wypoczynku;

Obaj przywódcy poinformowali się nawzajem o aktualnych
problemach swoich partii i krajów, a także omówili węzłowe
zagadnienia współpracy między ZSRR i NRD.

L. Breżniew /i E. Honecker wymienili poglądy na aktualne

problemy polityki międzynarodowej. Stwierdzili, że dążenia,
najbardziej reakcyjnych kól imperialistycznych i hegemonistów
pekińskich do wzmagania napięcia na arenie międzynarodowej

nic osiągają wprawdzie zamierzonego celu, lecz sytuacja nadal jest
skomplikowana i napięta. Nie widać postępów w kierunku spra­
wiedliwego uregulowania istniejących sytuacji konfliktowych;

Kanclerz RFN złoży wizytę w NRD
BONN (PAP). Jak poinformowała agencja ADN, kierownik

Rtałego przedstawicielstwa NRD w RFN, ambasador Moldt, prze­
kazał skierowane przez sekretarza generalnego KC NSPJ i prze­
wodniczącego Rady Państwa NRD Ericha Honeckera, zaprosze­
nie dla kanclerza federalnego RFN, Helmuta Schmidta, do zło­
żenia roboczej wizyty w NRD. Wizyta odbędzie się w dniach

28i29bm.

Koncentracja wojsk chińskich

nad granicę Indii
DELHI (PAP). Jak informuje prasa indyjska, w ostatnim

czasie wzdłuż północnej granicy Indii, odbywa się koncentracja
wojsk chińskich i pakistańskich. Do rejonu strategicznej szosy
Karakorum przerzucane są liczne jednostki chińskie i paki­
stańskie. W Delhi zauważa się, że koncentracja wojsk następuje
wkrótce po odroczeniu przez ministra spraw zagranicznych
ChRL, Huang Hua, zapowiadanej na październik br. wizyty W
Indiach.

Groźba obcej interwencji
w Salwadorze?

MANAGUA (PAP). Front Demokratyczno-Rewolucyjny Sal­
wadoru (FDR) w opublikowanym ostatnio komunikacie twier­
dzi, że dowództwo wojskowe USA stref Ameryki Środkowej I

Południowej przygotowuje akcję interwencyjną w Salwadorze.
Data podjęcia tej operacji jest nieznaną. Według FDR, operacja
ta obejmuje m. in. desant morski, w którym mogłyby uczestni­
czyć jednostki sił lądowych USA stacjonujących w stref.j Kana­
łu Panamskiego, siły morskie przemieszczające się obecnie z

Morza Karaibskiego na Pacyfik, a także armia sąsiadującego z

Salwadorem Hondurasu,

Jerzy Łukaszewicz w Krakowie

a Zapoznanie się z problemami odnowy
zabytków a Wizyta w Hucie im. Lenina
a W „Kuźnicy” spotkanie z dziennikarzami

(Inf. wł.) W dniu wczorajszym
przebywał w Krakowie członek
Biura Politycznego, sekretarz
KC PZPR Jerzy Łukaszewicz.
W godzinach przedpołudniowych
w towarzystwie I sekretarza Ko­
mitetu ,S.rąkctwskiego Partii

Krystyna Dąbrowy oraz sekre­
tarza KK Stefana Markiewicza,
wiceprezydenta miasta Józefa

Gajewicza i naczelnika dzielni­
cy Śródmieście Wojciecha Hy­
dzika zapoznał się z prze­
biegiem prac przy obiektach za­
bytkowych.

Na ul. Kanoniczej zwie­
dził oddany już do użytku
Dom Literatów oraz Ośrodek
„Cricot-2” a także żywo intere­
sował się tempem odnowy bu­
dynku, w którym mieścić się
będzie Muzeum Stanisława Wy­
spiańskiego. W trakcie spotkania
z członkami Społecznego Komi­
tetu Odnowy Zabytków Krako­
wa Jerzy Łukaszewicz uzyskał
obszerną informację zarówno o

tym, co nas w tym wielkim dzie­
le satysfakcjonuje jak i o prze­
szkodach i trudnościach, które
trzeba pokonywać, by wykonać
zwiększony w bieżącym roku

plan odnowy zabytków. Dotrzy­
manie przyjętych przez wyko­
nawców terminów jest szczegól­
nie ważne jeśli zważy się, że
na ten szczytny cel Polacy w

kraju jak i za granicą nieprze­
rwanie świadczą datki, służą
konkretną pomocą. Warto wspo­
mnieć, że obecnie na koncie Spo­
łecznego Komitetu zgromadzono
już około 300 min złotych i po­
nad 100 tys. dolarów. A prze­
cież oprócz tego wiele zakładów

pracy a także niektóre woje­
wództwa zaoferowały pomoc rze­
czową w postaci sprzętu i ma­
teriałów. Już dzisiaj 42 obiekty
objęte zostały umowami patro­
nackimi, a porozumienia w

sprawie 30 dalszych są aktualnie

uzgadniane z władzami miast i

województw. W tym ogromnym
przedsięwzięciu trzeba nie tylko
przeprowadzać remonty mocno

podniszczonych i popękanych

Fot. O . Link

Wzrost świadczeń

społecznych w latach 70.
WARSZAWA (PAP). Dekad® lat 70. obfitowała w szereg

doniosłych rozwiązań społecznych, przede wszystkim rozwinął
się system świadczeń. U progu lat 70. ponad 11 min osób

objętych było systemem ubezpieczeń społecznych, w 1979 r.

ogólna liczba ubezpieczonych wzrosła do ponad 14 min, z czego
ponad 13 min zatrudnionych było w gospodarce uspołecznionej.
Prawie 750 tys. ubezpieczonych pracowało poza sektorem uspo­
łecznionym.

Wzrosły w tym okresie wypłaty z tytułu zasiłków chorobo­
wych. Przeciętna wysokość zasiłku zwiększyła się z 52 zł do

ponad 130 zł za dzień. W 1970 r. wypłacono zasiłki za ponad 103
min dni, zaś już w ub. r. liczba dni, za które wypłacono zasiłki
chorobowe zwiększyła się ponad 2-krotnie. Zwiększyły się rów­
nież kwoty przeznaczone na zasiłki macierzyńskie. W 1970 r.

wypłacono tego rodzaju zasiłki za ponad 9 min dni, zaś w 1,979
r. już za ponad 50 min. Wymiar zasiłku macierzyńskiego wzrósł
w tym okresie z 51 do 103 zł za dzień..Ponad 2-krolnie wzrosła
w.latach 1970^—1979 liczba dni, za które wypłacono zasiłki opie­
kuńcze.

W 1.970 r. łączna liczba rent i emerytur wynosiła w naszym
kraju 2321 tys. W ub, r, wypłacono łącznie blisko 3 min 900 tys.
rent i emerytur. Przeciętna emerytura wzrosła z 1451 zł do po­
nad 3000 zł, zaś renta inwalidzka z 1016 zł do ponad 2200 zł.
Warto przypomnieć, iż w połowie lat. 70. ustanowiono rów­
nież fundusz alimentacyjny, z którego w ub. r. skorzystało bli­
sko 90 tys. osób.

Albumy i reprodukcje z NRD

Wielka wystawa dorobku

Żniwa w toku

Nie tylko maszyny ale i kosy • Kłopoty z częściami
zamiennymi • Pełne pogotowie energetyczne

(Inf. wł.) Jak dawniej we

wsiach już od wczesnych godzin
rannych trwa klepanie kos, bo
dziś nikt nie ogląda się aż przy-
jedzie maszyna i skosi mu zbo­
że. Kosa okazuje się tym bar­
dziej niezastąpiona, że często
zboże jest powalone i wymaga
ręcznego zbioru. Nie znaczy to

jednak, że kombajny lub sno-

powiązałki nie pracują w polu.
Wprost przeciwnie jest ich du­
żo więcej, niż w latach ubie­
głych i mimo trudnych warun­
ków spełniają swoją rolę.

Ale jeśli do kombajnów są w

razie potrzeby części zamienne,
to dla ciągników, pras zbierają­
cych i sieczkarni samobieżnych
jest ich bardzo mało. Kierow­
nictwo Zjednoczenia Technicz­
nej Obsługi Rolnictwa, działają­
ce na terenie województwa no­
wosądeckiego, tarnowskiego i

krakowskiego oblicza, że z po­
wodu braku części zamiennych

unieruchomionych zostało około
1 tys. ciągników. Najwięcej ich
w województwie tarnowskim —

prawie 340 i w województwie
miejskim krakowskim — około
330. W liczbę tę nie wliczane są

traktory rolników indywidual­
nych. W Nowosądeckiem naj­
bardziej daje się odczuć brak

części zamiennych do sieczkarni

samobieżnych.
Nie są to liczby aktualne, bo

z każdem dniem następują a-

warie maszyn, których nie mo­
żna naprawić. Jeśli szereg u-

szkodzeń jest usuwanych na­
tychmiast poprzez regenerację
elementów, to nie wszystko
można zrobić w warsztacie.

Najbardziej daje się odczuć brak

głowic do silników, wałów kor­
bowych, akumulatorów, filtrów

oleju. Co gorsze, krakowska

„Agroma” jest w tej sytuacji
bezradna. POM-y zobowiązały
się, że maszyna nie może być

dłużej naprawiana jak 24 godz.j
lecz co zrobić jeśli na teleks,
wysłany do Płocka po potrzeb­
ne części — odpowiedź przycho­
dzi po sześciu dniach? (cm)j

* ł

Zakład Energetyczny w Tar®
nowie już od 12 czerwca br<

rozpoczął przygotowania do

sprawnego przebiegu akcji żni-

wno-omłotowej, od której żale-,
żą w znacznej mierze wynikł
całorocznej pracy rolników. Ko­
nieczne jest utrzymanie ciągłej
dostawy energii elektrycznej dl®

państwowych gospodarstw rol­
nych i indywidualnych rolni®
ków, a w przypadku awarii

szybkie ich usuwanie. Powołano
9 ekip pogotowia energetyczne®
go, które pełnią dyżury codzien­
nie do godz. 23, dysponując*
samochodami wyposażonymi w

radiotelefony, niezbędne części

(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

budynków, ale równolegle pro­
wadzić prace przy zabezpieczaniu
kanałów blokowych, wzmacnia­
niu fundamentów (aktualnie 100

górników z Bytomia wykonuje
tę odpowiedzialną pracę), oraz

podejmować działania zmierza­
jące do poprawy powietrza w

Krakowie, ograniczenia szkodli­
wego działania zwłaszcza fluoru

i siarki. Niebagatelną sprawą jest,
podjęcie decyzji na szczeblu cen­
tralnym, na które czeka Kraków

w sprawie możliwości ogrzewa­
nia gazem wszystkich budynków
znajdujących się w obrąbie
Plant.

Problem ochrony powietrza
nad Krakowem i jego zabytka­
mi powrócił później jeszcze raz

na spotkaniu Jerzego Łukasze­
wicza z aktywem Huty im. Le­
nina. Spotkanie prowadzone
przez I sekretarza Komitetu Fa­
brycznego Partii Jana Bąhasia
(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

wydawnictwa Seemann Ycrlag
(Inf. wł.). W Ośrodku Kultury i Informacji Niemieckiej Re­

publiki Demokratycznej w Krakowie otwarto wystawę, prezen­
tującą działalność wydawnictwa VEB E.A. Seemann Buch-und

Kunstverlag w Lipsku. Działalność swoją wydawnictwo datuje
od 1858 roku. Jedna z najstarszych placówek tego rodzaju na

świecie jako pierwsza wprowadziła na przełomie wieków kolo­
rowy druk i z biegiem lat rozwijała, udoskonalała i upiększała
swoje wydania.

Wystawa obejmuje około 149 tytułów z dziedziny sztuk pięk­
nych. Tematką swoją sięga od teorii sztuki po popularną tech­
niką artystyczną. Na ekspozycji zgromadzono także około 150

wspaniałych reprodukcji dzieł mistrzów dawnej epoki aż po
współczesność.

Najstarsze wydawnictwo w NRD zasługuje na szczególną uwa­
gę, ponieważ zajmuje się wydawaniem podstawowych dzieł
o sztuce. Znane są na całym świecie: encyklopedia artystów
„Thieme-Becker”, składająca się z 43 tomów, „Zbiór rysunków
Goethego” (10 tomów), „Encyklopedia Sztuki” (5 tomów) i wre­
szcie „Historia Sztuki” opracowana w 8 tomach.

Na krakowskiej wystawie prezentowane są między innymi
książki, które zostały nagrodzone na konkursie pt. „Najpiękniej­
sze książki NRD”. Należy nadmienić, że lipskie wydawnictwo
ściśle współpracuje z czterema polskimi wydawnictwami: „Ar­
kady”, Polska Agencja „Interpress”, Krajowa Agencja Wy­
dawnicza i PWN. Dwudziestoletnia współpraca doprowadziła
do opublikowania około 30 edycji. Bardzo starannie przygotowa-

(DOKONCZENIE NA STR. 2)

Konwencja Partii Demokratycznej
NOWI JORK (PAD. W po­

niedziałek o godz. 16.00 czasu

miejscowego, czyli we wtorek
o 4 nad ranem czasu warszaw­
skiego, w wielkim centrum wi­
dowiskowo-sportowym Madison

Square Garden w Nowym Jor­
ku rozpoczyna 4-dniowe obrady
XXXVIII konwencja Partii De­
mokratycznej.

Konwencja jest największym
zgromadzeniem politycznym, ja­
kie odbywa się w USA w toku

obecnej kampanii przedwybor­
czej. W obradach uczestniczy
prawie 3500 delegatów, ponad
2 tys. działaczy organizacji sta­
nowych Partii Demokratycznej i
10 tys. zaproszonych gości.

Każdy dzień obrad poświęco­
ny będzie innej sprawie. W po­
niedziałek konwencja ma posta­
nowić, czy delegaci związani są

wynikami wyborów wstępnych
i muszą głosować na kandydata,
który zdobył większość głosów
w wyborach wstępnych w ich
stanach. Jeśli nie zwolni się de­
legatów z obowiązku głosowa­
nia na określonego kandydata,
zadecyduje to o automatycznym
wyborze Cartera kandydatem
partii na stanowisko prezyden­
ta. bowiem wygrał on wybory
wstępne w większości stanów.

W kuluarach konwencji domi­
nuje przekonanie, że walkę
wygra Carter.

Nowe przestępstwo mafii
RZYM (PAP). Członkowie

mafii podpalili siedzibę oddzia­
łu Włoskiej Partii Komunisty­
cznej w mieście Castrovillari
Pożar poczynił znaczne spusto­
szenia. Mafia od wielu lat pro­
wadzi kampanię zastraszania

działaczy partii lewicowych i

organizacji demokratycznych.
Niedawno zabili oni członka
WłPK, byłego burmistrza mia­
sta Agro-Noccerino. G. Barba-
rulo. Zamordowali także sekre­
tarza oddziałowej organizacji
partyjnej WłPK w Rosario G.
Yaleriettiego.

LONDYN (PAP). Tegoroczną,
tradycyjne już, koncerty sym®
foniczne „Proms 80” w londyń®
skim Royal Albert Kall, zostały
zainaugurowane koncertem

skrzypcowym Krzysztofa Pen­
dereckiego w wykonaniu Royal
Philharmonic Orchestra pod ba®

K. Penderecki

dyrygował
w Londynie

tutą samego kompozytora. Kon®

cert transmitowany był w 3 i 4

programie radiowym. Ponie­
działkowe dzienniki londyński*
zamieściły szereg pochlebnych
recenzji, podkreślając interesu­
jące brzmienie i różnorodność

tego dramatycznego utworu,

świadczącego o ciągłym poszu®
kiwaniu nowych form przez

polskiego kompozytora, jednego
z filarów światowej awangardy
muzycznej.

„U,/TRYBUNA
Dat,,Polmosu"TM* odnowy

tzatyikow Kcakowa.

Nie zaśmiecać

gorczańskich szlaków
W tym roku, wspólnie t przyjaciółmi, wybrałem się dwu­

krotnie w Gorce na kilkudniowy pobyt. Pierwszy raz cho­
dziliśmy polnymi szlakami od Ostrowska. Po deszczu nieco

dokuczało błoto, ale po drodze nie spostrzegało się niechluj­
stwa: butelek, puszek z konserw, paplerzysk, opakowań pla­
stikowych. Z tej trasy korzystają rolnicy i pasterze.

Inaczej było podczas kolejnej wyprawy na Turbacz trasą
powszechnie uczęszczaną, z Kowaiica. Tu można spotkać bar­
dzo liczne grupy turystyczne, przeważnie młodzież z całego
kraju. Właśnie na tej uczęszczanej trasie zobaczyliśmy istne
śmietnisko. Mój przyjaciel z Krakowa, którego Gorce urze­
kają od lat, zaczął te odpadki zbierać i chować pod. kamie­
nie. Zal mi zaśmieconych polan i dróg. Chciałoby się zaape­
lować do turystów: nie zaśmiecajcie pięknych Gorców!

PIOTR NOWAK

Zarząd Przedsiębiorstw Prze­
mysłu Spirytusowego „Polmos”
w Warszawie... „kierując się
chęcią potwierdzenia stcego
wielkiego szacunku dla histo­
rycznych skarbów kultury naro­
dowej i przyczynienia się do

przywrócenia godnej świetności
Krakowa, miasta szczególnie
bliskiego każdemu Polakowi, de­
klaruje swój udział w dziele od­
nowy jego zabytków".

Jest to wstęp do porozumie­
nia, jakie zostało podpisane
wczoraj w Urzędzie Miasta Kra­
kowa, zgodnie z treścią którego
Zarząd i Samorząd Robotniczy
„Polmosu” w Warszawie zobo­
wiązuje się popularyzować i u-

powszechniać historię i ideę od­
nowy Krakowa oraz przekazać
5 min zł na remonty i konser­
wacją najcenniejszych,’ zabytko­
wych zespołów naszego miasta,

Suma ta przekazywana będzie
na konto Społecznego Komitetu

Odnowy Zabytków Krakowa w

ratach rocznych po 1 min zł

począwszy od br.
Porozumienie podpisali sekre­

tarz KK PZPR, sekretarz Spo­
łecznego Komitetu Odnowy Za­
bytków Krakowa — Stefan
Markiewicz i wiceprezydent
Krakowa — Jan Nowak, dyrek­
tor Zarządu PPS „Polmos” w

Warszawie — Czesław Gaj oraz

dyrektor Krakowskich Zakła­
dów Przemysłu Spirytusowego
„Polmos” — Jan Szyda, Dodaj­
my, że Jan Szyda otrzymał list

gratulacyjny, podpisany przez
przewodniczącego Rady Pań­
stwa, przewodniczącego SKOZK,
prof. Henryka Jabłońskiego, w

dowód uznania za pomoc i
wkład pracy w dziele odnowy.

(«n)

Dziś w godzinach od 10 do
13 pod numerami telefonów
109-65 i 275-88 w. 149 dzien­
nikarze „Gazety" przyjmo­
wać będą telefoniczne wypo­
wiedzi czytelników na temat

służby zdrowia. Oczekujemy
głównie na uwagi, zmierza­
jące do usprawnienia pracy
naszych lecznic, W czwartek

Służba zdrowia

Jaka jest,
jaka być powinna

u wiceprezydenta miasta
Krakowa Jana Nowaka od­
będzie się konferencja praso­
wa, podczas której przedsta­
wimy kierownictwu krakow­
skiej służby zdrowia wszyst­
kie zgłoszone problemy. Ob­
szerną relację zarówno z dy­
żuru jak też z konferencji
przedstawimy w następnych
numerach „Gazety”. Czeka­
my na telefony.

Polsk® fregata ..Dar Pomorza” zwyciężyła w „Operacji Żagiel W>*. Ot» moment wręczenia ka­
pitanowi Tadeuszowi Olechnnwskiemu przez królów ą Holandii głów nej nagrody w tej największej
na świecie imprezie dla wielkich żaglowców. ĆAF

_

AP — teiefoto
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Zadania dla rolnictwa

i gospodarki
żywnościowej

E udziałem I sekretarz*
KK PZPR Krystyna Dąbro­
wy, sekretarzy KK Jana
feluzy i Zdzisława Gasidły
oraz wiceprezydenta m. Kra­
kowa Eugeniusza Janczars­
kiego odbyły się w naszym
Województwie 3 rejonowe
narady I sekretarzy komite­
tów’ miejsko-gminnych i

gminnych PZPR oraz na-

ćzelników miasl-gmin i gmin
temat aktualnych zadań

w rolnictwie i gospodarce
żywnościowej na rzecz jak
najlepszego zaopatrzenia wo­
jewództwa miejskiego kra­
kowskiego w produkty rol­
ne.

W związku z trudną sytu­
acją w rolnictwie omówiono

przygotowania do ż.niw i pó­
źniejszych, pilnych prac po­
towych, sprawy funkcjono­
wania instytucji obsługi rol­
nictwa, s zwłaszcza GS-ów,
SKR-ów, F'OM-ów itp.

Przedyskutowano proble­
my skupu i dystrybucji pło­
dów rolnych, w tym zape­
wnienie dla Krakowa i in­
nych miast województwa, dla

załóg pracowniczych oraz ich
rodzin odpowiednich zapa­
łów ziemniaków, warzyw i
owoców na bieżące potrzeby
i zimowe zaopatrzenie.

Omówiono również kierun­
ki i sposoby dalszego dosko­
nalenia stylu pracy urzędów
miejsko-gminnych i gmin­
nych na tle aktualnej sytu-

\ acji rynkowej.

018407165709423

K
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Jerzy Łukaszewicz w Krakowie
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

poprzedziło zwiedzanie wydzia­
łów produkcyjnych Huty: Wiel­
kiego Pieca nr 5 i Walcowni Zi­
mnej Blach nr 2. Był to niejako
materiał poglądowy spraw, które

podczas spotkania referowali

przedstawiciele Huty oraz 1 se­
kretarz Komitetu Dzielnicowego
Antoni Mroczka. Czołowy temat,
jaki przewija się w każdej dy­
skusji nad problemami HiŁ to

potrzeba jej modernizacji. Uno­
wocześnienie Huty staje się spra­

wą niezmiernie pilną. Nie remon­
towane od lat urządzenia są
przyczyną wzrastającej ilości
awarii. Modernizacja jest pod­
stawowym problemem Kombina­
tu, gdyż wiąże się zarówno zę
sprawą ochrony środowiska jak

i poprawą warunków pracy. Go­
dzi się podkreślić, że w drugim
półroczu br. rząd przyznał na naj­
pilniejsze remonty dodatkową
kwotę 280 mirt złotych. W trakcie

spotkania z aktywem I-Iuty Je­
rzy Łukaszewicz w dłuższej wy­
powiedzi przedstawił przedsię­
wzięcia, które podejmuje kiero­
wnictwo partii i rządu zmierza­
jące do ograniczenia kłopotów,
które występują tu w Hucie jak

i w innych regionach kraju.
Szczególną uwagę poświęcił pro­
blemom rolnictwa, jako że braki

artykułów’ żywnościowych są

szczególnie dotkliwie odczuwa­
ne przez społeczeństwo. Sporo
miejsca w wystąpieniu sekreta­
rza KC zajęła produkcja ekspor­
towa dzięki której możemy spła­
cać zaciągnięte kredyty a także

kupować za granicą niezbędne
surowce. Mówił także o zamie­
rzeniach władz w sprawie zmian
v.' zarządzaniu i planowaniu go­
spodarką. Jednym z celów jest
dążenie do tego, aby każdęmu
przedsiębiorstwu opłacało się
być gospodarnym, by uzyskiwa­
na efektywność była popłatna
dla całej załogi. Dlatego m. in.

proponowane zniesienie limitów
winno doprowadzić do zmniej­
szenia zatrudnienia a uzyskane
z tego tytułu środki będą mogły
być przeznaczone na wynagro­
dzenia załóg. Nowy system
zarządzania i planowania ma

być wprowadzany w życie stop­
niowo w ciągu najbliższych
trzech lat.

Po wizycie w Kombinacie Je­
rzy Łukaszewicz zapoznał się z

budową nowohuckiego Demu

Kultury — inwestycji realizo-

wTanej już długo, a tak ważnej
przecież dla dzielnicy i dla mia­
sta placówki kulturalnej. W o-

statnim czasie tempo prac na bu­
dowie wzrosło i można mieć na­
dzieję, że w' niedługim czasie

znajdzie w nim tymczasowo po­
mieszczenie scena operetkowa
Krakowskiego Teatru Muzyczne­
go, do cząsu gdy Teatr do­
czeka się własnego gmachu. Ten
zaś — jak stwierdził sekretarz
KC — będzie można rozpocząć
budować w przyszłej 5-latce.

Pobyt Jerzego Łukaszewicza w

Krakowie zakończyło wieczorem

parogodzinne spotkanie z dzien­
nikarzami, które miało miejsce
w Klubie „Kuźnica”. W nieskrę­
powanej, bezpośredniej atmosfe­
rze jaką cechują się wszystkie
dyskusje w „Kuźnicy”, porusza­
no bardzo wiele problemów, któ­
re nurtują dziennikarzy, które

przekazują do redakcji w listach
i telefonach nasi czytelnicy, ra­
diosłuchacze i telewidzowie. Mó­
wiono o tym co niedobre w’ na­
szym życiu, dyskutowano o po­
dziale dochodu narodowego,
przedstawiano przykłady róż­
nych nieprawidłowości postulu­
jąc zdecydowane piętnowanie
wszelkich sytuacji i przypadków'

wypaczania pojęcia sprawiedli­
wości społecznej. Ale mówiono
także o tym co daje satysfakcję
w naszej pracy: o ludziach i po­
stawach godnych wielkiego sza­
cunku, o tych przedsięwzięciach,
które w Krakowie zyskują po­
wszechną aprobatę. W dyskusji
nie przemilczano także niedo­
statków' w pracy propagando­
wej, której my dziennikarze je­
steśmy też po części współwinni.
Trzeba jednak w tym miejscu
powiedzieć, że wszyscy i słusz­
nie domagają się praw’dziw’ych,
zobiekty wizowanych informacji,
ale jednocześnie jakże często w

zbieraniu materiałów do publi­
kacji napotykamy rozliczne tru­
dności. Do wszystkich proble­
mów poruszonych w dyskusji u-

stosunkował się w sposób obszer­
ny i wyczerpujący Jerzy Łuka­
szewicz, deklarując na zakończe­
nie spotkania osobiste zaintere­
sowanie tak ważnymi dla Kra­
kowa inwestycjami kulturalny­
mi jakimi są aktualnie: budowa
Domu Kultury w Nowej Hucie,
budowa Wytwórni Filmów Tele­
wizyjnych i Kombinatu Praso­
wego oraz rozbudowa Muzeum

Narodowego. W spotkaniu w

„Kuźnicy” brał udział I sekre­
tarz KK PZPR Krystyn Dąbro­
wa, a także członek Sekretaria­
tu, kierownik Wydziału Pracy
ideowo-Wychowawczej KK Jan
Broniek. (jp)
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Kibice pytajq — redakcja odpowiada

Ernest Pol przewodzi w „Klubie 100”
135 bramek Kmiecika 8 Wyrównany rekord Lubańskiego

Wczoraj po opublikowaniu
przez nas materiału pt. „Piłkar­
ska liga po raz 47“ zadzwonił do
nas JERZY KOZIAROWSKI z

Krakowa. „Który z piłkarzy ma

na swoim koncie najwięcej ty­
tułów króla strzelców ekstraklasy'!
Ile bramek strzelił już w lidze
Kazimierz Kmiecik? Kto prze­
wodzi w tzw. „Klubie 100“? Py­
tania — interesujące, myślę, iż

odpowiedź na nie zainteresuje
szersze kręgi kibiców.

Do tej pory czterokrotnie kró­
lem strzelców ekstraklasy był
Włodzimierz Lubański i to czte­
ry razy pod rząd w 1966, 1967,
1968, 1969 roku. Obecnie zrównał
się z nim Kazimierz Kmiecik
triumfator tejże klasyfikacji w

1976, 1978, 1979 i 1980 roku. Trzy­
krotnie zdobywał miano najlep­
szego „snajpera” ekstraklasy
środkowy napastnik Lecha Po­
znań — Teodor Anioła (1949,
1950, 1951 r.).

Takich, którzy zwyciężali
dwukrotnie było już więcej. Są
to Henryk Reyman (Wisła 1927,
1928), Ernest Wilimowskj (Ruch,
1934, 1939), Teodor Pelerek

(Ruch, 1936, 1938), Gerard Cieślik

(Ruch, 1952, 1953), Henryk Kem-

pny (Polonia Bytom 1954, 1956),
Lucjan Brychczy (Legia, 1957,
1965), Jan Liberda (Polonia By­
tom, 1959, 1962), Andrzej Jarosik
(Zagłębie Sosnowńec, 1970, 1971),
Grzegorz Lato (Stal Mielec, 1973,
1975).

W „Klubie 100” (zaliczamy tu

piłkarzy, którzy zdobyli w lidze
co najmniej 100 bramek) nadal

prowadzi Ernest Pol (Legia,
Górnik Zabrze) — 188 goli. Ko­
lejne miejsca zajmują Lucjan
Brychczy (Legia) — 179 bramek,
Gerard Cieślik (Ruch) — 167.

Teodor Peterek (Ruch) — 157,
Włodzimierz Lubański (Górnik
Zabrze) — 155, Jan Liberda (Po-

lonia Bytom) — 145, Teodor
Anioła (Lech) — 141.

Na 8 pozycję po ostatnim se­
zonie ligowym awansował na­
pastnik Wisły — Kazimierz
Kmiecik. Dzięki 24 bramkom

zdobytym w ub. sezonie ma on

na swoim koncie już 135 strzelo­
nych goli. Dzięki temu Kmiecik

wyprzedził swojego znakomite­
go poprzednika, przedwojenne­
go piłkarza Wisły — Henryka
Reymana, który ze 128 golami
zajmuje w „Klubie 100” — 10

lokatę.

Wysoką pozycją w tej klasy­
fikacji zajmuje też Grzegorz
I.ato — 111 bramek. Jak wiado­
mo Lato od nowego sezonu grać
będzie w belgijskim zespole Ło-
keren (u boku Lubańskiego),
dlatego nie ma już szar.s na po­
prawienie swojej lokaty w kla­
syfikacji na najlepszego strzelcal

ekstraklasy wszechczasów, (ans)

Nowa strategia atomowa

administracji Cartera

Obradują KSR-y

Z dalekopisu
M. RADŹ Al PR EMIEREM

IRANU

(a) Parlament irański za­
twierdził w poniedziałek
ostatecznie kandydaturę b,
ministra oświaty, Moham­
mada Ali Rądzaia Ba pre­
miera kraju. Spośród 1.99 de­
putowanych, uczestniczących
w głosowaniu, za Radzaiem

opowiedziało się 153, prze­
ciwko jego kandydaturze sła-
sewało 14, a IB posłów
wstrzymało się,
OSTRZELIWANIE LIBANU

Współpracujący z Izraelem

separal yści poiudniowo-Tnw •

sey ostrzelali w niedzielę a

dział wiele miejscowości w

okolicach Tyrp. Na

ucierpiała wieś Szawakir
oraz obozy uchodźców pilc-
slyńskich w Raszidii i Ra»

»!-Ajn.
WYBUCH DYNAMITU

W PARYŻU
Nieznani sprawcy wrzucili

w poniedziałek rano do je­
dnej « księgarń w Paryżu
ładunek dynamitu, którego
wybuch zranił 12 asób. Stan
Błtwech. z nich jest b. ciężki-

Większość rannych przeby­
wała w mieszkaniu znajdu­
jącym się nad księgarni- i
nie miała z pią nic wspól­
nego.

BRYGADA STUDENCKA
W NIKARAGUI

W nikaraguańskiej kampa­
nii alfahetyzacji kierze u-

dzłal brygada solidarności

Międzynarodowego Związku
Studentów, która składa się
z przedstawicieli 18 krajów'.
Jberyśei z zagranicy — Wie­
tnamczyk, Angolijezyk, 3 Eu-

ęopejc ■ycy i 16 Latynosów —

naucz czytać i pisać po
hśszr . 'sku 92 chłopów ni-

karagiiańskieh i 59 dzieci w

specjalnie w tym celu zało­
żonej szkółce. Brygada przy­
brała imię „Oliverio Casta-
neda Dc Leon". Był to prze-
wodnieeąey zrzeszenia stu­
dentów gwatemalskich, któ­
ry zginął przed dwoma laty
W wyniku akcji tzw. „nie-
pnanyeh sprawców”, czyli
powiązanych z policją człon­
ków szwadronu śmierci.

SPOTKANIE
1’odpiaanje przed dziesięciu

lały układu moskiewskiego
nlworryło nową kai’łę w sto-
Pu-ikaeh między ZSRR a

RFN i odegrało ważną rolę
w kształtowaniu polityki od­
prężenia w Europie —■
at.wierdr.ili deputowani de

Rady Najwyższej ZSRR i

Bundestagu RFN na spotka­
nia, które odbyło się w po­
niedziałek w Moskwie.

Grupa deputowanych do

Bundestagu RFN przybyła
#» Moskwy 19 hm. w związ­
ku • dziesięcioleciem układu

ęniędzy ZSRR i RFN.

POWODZIE W INDIACH
’ Bilans ofiar śmiertelnych po­
godzi, które nawiedziły estai-
Sio półtioenoindyjski stan
Vttar Pradesz, sięga już 430
ąifób. Jak twierdzi Indyjska
ęgepeja prasowa PTI, liczba

jtewedzian przekroczyła 6,5
min osób, czyli ponad 2/3
mieszkańców tego stanu.

K

g

«

ta

a

g

POGODA
PROGNOZA POGODY

DŁA POLSKI POŁUDNIO­
WEJ: Zachmurzenie małe i

umiarkowane, temperatura
maksymalna w dzień od
86—24 stopni, minimalna no-

•ą od 6—12 . W Tatrach tem­
peratura od * stopni w dzień
4o 4 pocą. Wiatr słaby i u-

BtUrkowany. w Tatrach o-

tjresami dość eilny z kierun­
ków południowych.

3,3,4.5,6

W najmniej odpowiednim riją
administracji waszyngtońskiej
momencie prasa amerykańska
ujawniła fakt, że prezydent
Carter podpisał „Dyrektywę 59”,
dokument zmieniający, strategię
hipotetycznej wojny nuklearnej
ze Związkiem Radzieckim, do

której ma być przygotowany
Pentagon.

Ujawnienie tego faktu wyka­
zało bowiem, że Pentagon i

Rjąły Dom Zajmują się tęgo ro­
dzaju problemami, w tajemniej’
przed własną administracją,
własna opinią publiczną i atlan­
tyckimi sojusznikami Stanów

Zjednoczonych.
Ku pewnemu zaskoczeniu ja­

ko pięrwszy w tej sprawię ode-
zwał się sekretarz stanu Ed­
mund Muskie, który w rozmo­
wie z dziennikarzami stwierdził,
że nie był ani informowany, ani
nie konsultowano się z nim w

sprawie zmiany strategii atomo­
wej administracji.

Zdecydowane zaniepokojenie
1 niezadowolenie wyrażane jest
w związku z tym w kuluarach

departamentu stanu, który u-

że jego kierownictwo po-
informo-

waża,
winno być nie tylko
wane, lecz także powinno brać
udział w kształtowaniu doktry­
ny amerykańskiej strategii a-

tomowej.
Głosy zaniepokojenia,

rozległy się w końcu

tygodnia w

NATO, skłoniły
waszyngtońską do natychmiasto­
wego zareagowania w tak drażli­
wej sprawie. Wydano więc i opu­
blikowano w USA list ministra

obrony Browna do ministrów ob­
rony NATO. Brown uspakaja
swoich partnerów twierdząc, że
w doktrynie strategii atomowej
USA nie nastąpiły żadne rady­
kalne zmiany, że jest to nadal

strategia mająca na celu zapo­
bieganie nuklearnej konfronta­
cji, a Stany Zjednoczone „nie
mają zamiaru i chęci prowa­
dzenia wojny nuklearnej”.

Opublikowanie tego tekstu w

prasie amerykańskiej ma naj­
wyraźniej na celu uspokojenie
również amerykańskiej opinii
publicznej zaskoczonej donie­
sieniami na temat wspomnianej
„dyrektywy 59”.

które

zeszłego
stolicy państw

administrację

Oświadczenie SFZZ

w sprawie Jerozolimy
PRAGA (PAP). Światowa Federacja Związków Zawodowych

potępiła bezprawne proklamowanie Jerozolimy stolicą Izraela, i

politykę tego państwa zmierzającą do utrwalenia po wsw

czasy okupacji Zachodniego Brzegu Jordanu, strefy Gazy i in­
nych terytoriów arabskich. SFZZ wzywa w swym oświadczeniu
ludzi pracy wszystkich kontynentów', by rozwinęli walkę o zre­
alizowanie w pełni niedawnej rezolucji nadzwyczajnej sesji
specjalnej Zgromadzenia Ogólnego NZ. pogłębienie solidarności
z narodem arabskim Palestyny i domagali się. uwolnienia

Si więźniów politycznych, przebywających w izraelskich więzie-
« niaeh.
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Żniwa w foku

W dębickim węźle PKP:

jak lepiej gospodarować?

Brązowy medal Baranowskiej

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)
potrzebna do usuwania awarii.

Przygotowano odpowiednią ilość

bezpieczników wysokiego i ni­
skiego napięcia i osprzęt siecio­
wy. Dokonuję się również nie­
zbędnych przeglądów sieci zasi­
lających, wymienia się
pieezniki i transformatory, bu^
dowąne są nowe linie zasilają­
ce. Ustalony został harmono­
gram omłotów w poszczegól­
nych gminach, aby nie dopuścić
do przeriążenia linii przesyło­
wych. Największe problemy

„Aura"

bez-

mamy — mówi dyrektor Zakła­
du Energetycznego w Tarnowie

Mieczysław Bacla — z remon­
tem uszkodzonych w czasie po­
wodzi linii napięcia. Podczas u-

lewnych deszczów w kilku

miejscowościach m. in. Bruśnik,
Ruda Kameralna, Rzepiennik
Strzyżewski i Okocim nastąpiło
obsunięcie terenu i zniszczeniu

uległy słupy linii energetycz­
nych. Konieczna jest przebudo­
wa sieci energetycznej na dłu­
gości półtora km.

W. SZCZUPAK

Ukazał się już sierpniowy nu«

mer miesięcznika „AURA”, któ­
ry polecamy uważnej lekturze
czytelników. Jg Drugi charakte­
rystyczny trend, osrpecąjąey bu­
downictwo indywidualne na wsi
to pseudostyl „zdobnictwa", wy­
nikający z postawy nuworysza
p’.«e — WOJCIECH KOSIŃSKI
w artykule Architektura kraj­
obrazu polskiej wsi u progu ro­
ku 2600”. 0 Chemia w tesle, i
to na tak wielką skalę, choć w

obecnych warunkach wydoje
się niezbędna, budzi jednak od­
ruchowy sprzeciw — WŁADY­
SŁAW BIERON — „Majowe
spotkanie i brudnicą mniszką”,
£3 Zwiększenie produkcji żyw-

Od 1 lipęa weszła w życie u-

stąwa o emeryturach dla rol­
ników. Pierwsze renty i emery­
tury wypłacono już w 1978 ro­
ku. było ich w Krakowskiem
około HOT, w rok później już
4700, a w pierwszym półroczu
br przybyło 2120. Ale dopiero
teraz każdy rolnik, który Ukoń-

cył 65 rok życia (kobieta 60) mo­
że przekazać następcy gospodar­
stwo za emeryturę. Wymaga się
jednak spełnienia dwóch podsta­
wowych warunków: ziemię mo­
że przejąć następca, przygoto­
wany do zawodu rolnika, Zaś

dotychczasowy właściciel musi

sprzedawać rocznie państwu
produkcję wartości co najmniej
15 tys. złotych. Są to niewielkie,
ilości żywca, mleka, warzyw,
czy innych produktów, które

uzyskać można nawet z naj­
mniejszego gospodarstwa, oczy­
wiście jeżeli się na nim rzetel­
nie pracuje i osiąga odpowied­
nie wyniki.

śro-
stwo-

norm

dzia-

n-oścl pochodzenia morskiego,
tzw. marikuttura ściśle zależy
od technicznych możliwości
powstrzymania degradacji
dowiska morskiego oraz

rżenia odpowiednich
prawnych, regulujących
lalność w tym zakresie — JO­
ZEF WIKTOR, PIOTR KRZY­
ŻANOWSKI — „Perspektywy
rozwoju marikultur”.

Poza wspomnianymi pozycja­
mi w sierpniowym numerze

„Aury” przeczytać można m.

In.: o przestrzennych proble­
mach rozwoju sieci krajobrazo­
wych parków w Polsce, o kate­
goriach i prawach ekonomicz­
nych z punktu widzenia ekolo­
ga, o odnowie jezior w USA i o

ochronie środowiska naturalne­
go w Czarnogórze.

(Inf. wł.) Kolejarze węzła [ przez STW oddział w Dębicy)
PKP w Dębicy prowadzą składy ’—’■ —---- :- - -- - -- -

pociągów z suchego portu w Me­
dyce do hut przemysłowego
Śląska, podejmują też szereg
czynów społecznych i produk­
cyjnych, m. in. wyremontowa­
no dach nad lokomotywownią,
utwardzono drogi dojazdowe,
pracowano również przy mon­
tażu przęseł torowych.

W czasie wczorajszej. Konfe­
rencji Samorządu Robotniczego
oceniono efektywność gospoda­
rowania w pierwszym półroczu.
Krytykowano brak regularności
pociągów pasażerskich, tzw,
podmiejskich dowożących praco­
wników do dębickich zakładów'

pracy oraz stan budownictwa
mieszkaniowego dla zsłogi dę­
bickiego węzła. W czasie dysku­
sji zwrócono uwagę na dewa­
stację wagonów (szczególnie

)i
brak części zamiennych do eks­
ploatowanych tutaj lokomotyw
elektrycznych.

Dokonano także krytycznego
przeglądu realizacji programu
poprawy warunków bhp i wa­
runków socjalno-bytowych. Choć

większość nakreślonych zadań
została wprowadzona w życie,
wykazano, że potrzebne są w

tych dziedzinach dalsze wysiłki.
Sesja Samorządu Robotnicze­

go podkreśliła. konieczność peł­
nej realizacji programu efekty­
wności gospodarowania, między
innymi przez zmniejszenie licz­
by godzin nadliczbowych, dal­
sze obniżanie zużycia paliw i e-

nergii oraz poprawę dyscypliny
pracy. W konferencji wziął u-

dział m. in. sekretarz KW PZPR
w Tarnowie Kazimierz. Groń.

(wisz)

W Szczecinie rozgrywane były
wioślarskie >mistrzostw'a Polski.

Stały one na dobrym poziomie,
były generalnym przeglądem
czołówki i zaplecza w wioślar­
skim sporcie.

Z krakowskich osad najlepiej
spisała się w jedynkach Anna
Baranowska (AZS AWF Kra­
ków), która wywalczyła brązo­
wy medal za olimpijką B. Dzia-
durą i M. Kobylińską.

Także brązowy medal wywal­
czyła osada AZS AWF Kraków
w czwórkach podwójnych ze

sternikiem. Krakowianki prze­
grały minimalnie walkę o „sre­

Connors „goni”
McEnroe

John McEnroe nadal prowa­
dzi w klasyfikacji tenisowej
„Grand Prix”, ale jego przewa­
ga nad Jimmy Connorsem zma­
lała do 15 pkt. Trzecie miejsce
zajmuje Bjoern Borg — 176 pkt.
straty do lidera.

bro” z, zawodniczkami AZS
Politechnika Wrocławska. W

dwójkach bez sternika osada
BKS Wanda Kraków była 6.

Jeden brązowy medal zdoby­
li również wioślarze, czwórka

podwójna bez sternika AZS
AWF Kraków. Dorobek punkto­
wy mają jeszcze w dwójkach
podwójnych AZS AWF Kraków
— 5 miejsce, w dwójce bez ster­
nika KKW Kraków — 6 lokata.

W klasyfikacji generalnej
(wyniki kobiet i mężczyzn) wy­
grał Zawisza przed Stoczniow­
cem, krakowianie poza pierw­
szą szóstką.

1. McEnroe — 1401 pkt., 2.
Connors — 1386 pkt., 3. Borg —

1225 pkt., i. Solomon — 1064 pkt.
5. Mayer — 1056 pkt., 6. Lendl
— 972 pkt., 7. Dibbs — 876 pkt.,
8. Vilas — 842 pkt., 9. Gottfried
— 792 pkt., 10. Teltscher — 653

pkt. Fibak zajmuje miejsce na

początku drugiej dziesiątki.

Marszałek

mistrzem świata!

W szwedzkim mieście

Karlskoga zakończyły się
motorowodne mistrzostwa
świata w klasie oa (250 ccm).
Tytuł mistrzowski zdobył re­
prezentant polski, Waldemar

Marszałek, uzyskując 1200

pkt. Wygrał on 3 spośród
czterech wyścigów. Zawod­
nik stołecznej Polonii powtó­
rzył sukces z poprzednich
mistrzostw śwńata.

W oficjalnej klasyfika­
cji drużynowej mistrzostw
świata Polska (Waldemar
Marszalek i Witold Domań­
ski) zajęła I miejsce — 1623

pkt. wyprzedzając Szwecję
— 1293 pkt. oraz RFN — 1063

pkt.

Posłanie L. Breżniewa
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

układu będzie nadal stale wzrastać, a sfera jego działania roz­
szerzać się — podkreślił przywódca radziecki.

Wskazał on, że układ stworzył także solidną podstawę roz­
woju międzynarodowej współpracy w pokojowym zastosowaniu

energii atomowej, zrodził warunki sprzyjające szerokiemu wy­
korzystaniu energii atomu w twórczych celach.

Związek Radziecki bierze niezwykle aktywny udział w wy­
mianie materiałów' jądrowych, urządzeń nuklearnych oraz in­
formacji naukowo-technicznej. Będziemy nadał rozwijać współ­
pracę w tej dziedzinie na zasadach dwu- i wielostronnych, w

tym — w ramach MAEA. ZSRR gotów jest dzielić się swym
bogatym doświadczeniem i możliwościami technicznymi, aby
pomóc tym, którzy wykorzystują atom dla dobra świata.

Związek Radziecki uw'aża za niezbędne — zwłaszcza w obec­
nych warunkach — wprowadzanie w życie postanowień układu

dotyczących podjęcia skutecznych kroków służących zaprzesta­
niu wyścigu zbrojeń jądrowych i rozbrojenia. Nasze propozycje
w' sprawie zaprzestania produkcji i likwidacji broni jądrowej,
całkowitego zakazu prób z tą bronią, a także inne, są dobrze
znane — stwierdził L. Breżniew.

Będziemy jak najwytrwalej dążyć do jak najszybszego wpro­
wadzenia w życie tych propozycji. Przypisując wielkie znacze­
nie umocnieniu gwarancji bezpieczeństwa państw niejądrowych,
chcę jeszcze raz podkreślić, że Związek Radziecki nigdy nie uży­
je broni jądrowej przeciwko tym krajom, które zrezygnowały
z jej produkcji i uzyskania i nie mają jej na swoim terytorium.
Jesteśmy gotowi zawrzeć porozumienie w tej sprawie z dowol­
nym krajem i działać na rzecz zawarcia konwencji międzyna­
rodowej o gwarancjach bezpieczeństwa państw nienuklearnych
— podkreślił przywódca radziecki. Stwierdził on, że obywatele
ZSRR oczekują, iż konferencja wniesie znaczący wkład w zwię­
kszenie efektywności układu o nierozprzestrzenianiu broni ją­
drowej.

Z zagranicznych boisk piłkarskich
• W kilku krajach europej­

skich rozpoczęły się już roz­
grywki ligowe w nowym sezo­
nie. Na Węgrzech w I kolejce
rekordowe zwycięstwo 8:0 od­
niósł Ferencvaros nad Dunaj-
varos i został pierwszym lide­
rem. W lidze rumuńskiej roze­
grano już dwie kolejki, bardzo
dobrze spisuje się mistrz tego
kraju Universltatea Craiova,
który prowadzi w tabeli z 4

punktami. W lidze szwedzkiej,
która gra systemem wiosna —

jesień na czele tabeli wciąż
Oester — 24 pkt (choć przegrał
w niedzielę z Djurgarden na

wyjeździe 1:2), na 4 miejscu
znany dobrze krakowianom zes­
pół Malmoe FF, ale ze stratą
6 pkt do lidera.

• W Amsterdamie zakończył
się międzynarodowy turniej pił­
karski „Amsterdam 705”. I miej­
sce zajął Ajax, zwyciężając w

finale AZ 67 Alkmaar 2:1. III

miejsce w turnieju przypadło
piłkarzom Bayernu Monachium

po zwycięstwie nad Nottingham
3:0.

• Piłkarze Realu Madryt
zajęli I miejsce w turnieju w

Bilbao, zwyciężając w finale

Sporting Gijon 3:1.

• I miejsce w turnieju pił­
karskim w Belgradzie zajęła
Crvena Zvezda wygrywając w

finale z brazylijskim zespołem
Vasca da Gama Rio de Janeiro
4:2.

W kilku wierszach

0 Reprezentacja Polski w ho­
keju na lodzie odniosła trzecia

zwycięstwo na turnieju w RFN,
pokonała kanadyjski zespół
Thunderbirds 5:2 (2:1, 0:1, 3:0)<

0 W spotkaniu eliminacyj­
nym piłkarskich MŚ-82 PanamS
zremisowała z Kostaryką 1:1

(1:0).
0 W sparringowym meczu

Śląsk Wrocław pokonał Vor-
waerts Frankfurt 3:2 (2:0).

0 W Indianopolis zakończyły
się międzynarodowe tenisowe
mistrzostwa USA. W finale gry
podwójnej Fibak i Lendl prze­
grali z Currenem i Bentonem
6:3, 6:7, 4:6. W grze pojedynczej
Clerc zwyciężył w finale Pur-
cella 7:5, 6:3.

• Waterpoliści polscy, ucze­
stniczący w mistrzostwach Eu­
ropy juniorów, w ostatnim spot­
kaniu pokonali W. Brytanię
12:5 i zajęli w mistrzostwach 9
miejsce. Tytuł mistrzowski zdo­
była Hiszpania.

Owo medale, dwie kariery...
Korespondencja własna z Moskwy

Wielka wystawa
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)
no z Wydawnictwem „Arkady”
10 tomów z serii „Sztuka i kul­
tura starożytna”, oraz takie dzie­
ła jak „Architektura polska” i
„Renesans w Polsce”. Na ekspo­
zycji możemy oglądać wspaniale
wydane monografie artystów,
jak „Pieter Bruegel”, „Renoir”,
„Rembrandt”, „Giorgio Moran-
di”, „Albert Diirer” i „Tycjan”,
ora? albumy z serii „Muzea i

galerie”. Dla znawców przedmio­
tu przygotowano opatrzone
wspaniałymi kolorowymi ilustra­
cjami albumy Galerii Drezdeń­
skiej, Narodowej Galerii w Ber­
linie, Luwru i Muzeum Puszki­
na w Moskwie.

Koprodukcja wydawnictwa
„Seemann Verlag” z naszymi
rodzimymi jest w dalszym ciągu
kontynuowana. Lipskie wydaw­
nictwo, współpracuje z polskimi
autorami, nadając tomowi osta­

teczny kształt. Zdarzają się także

sytuacje odwrotne. Autorzy
niemieccy drukowani są w „Ar­
kadach”. Na specjalną uwagę za­
sługuje fakt współpracy „See­
mann Verlag” z krakowskim
rzeźbiarzem Marianem Koniecz­
nym Wydawnictwo ma zamiar

wydać dzieło poświęcone twór­
czości i sylwetce wielkiego twór­
cy-

Wszystkie książki i reproduk­
cje zgromadzone na wystawie są
już od dnia dzisiejszego do na­
bycia przez zainteresowanych.
Wystawa będzie czynna do 22

sierpnia od godz. 9 do 16.
W uroczystym otwarciu eks­

pozycji wzięli udział: przewod­
niczący KK FJN Marian Konie­
czny, konsul Konsulatu Gene­
ralnego ZSRR w Krakowie Wła­
dimir Golowczański oraz dyrek­
tor Wydawnictwa „Seemann
Yerlag” Gerhard Kełl. (M.L.)

Konferencja prasowa medalistów w skoku
wzwyż. Pytanie do złotego medalisty GERDA
WESSIGA: „czy przed konkursem wierzył pan
w zwycięstwo?" Odpowiedź: „Nawet ani przez
chwilę o tym nie marzyłem, czy miałem pra­
wo myśleć o zwycięstwie skoro dopiero przed
kilkunastoma dniami po raz pierwszy skoczy­
łem 230 cm?”

Kariera 21-letniego Wessiga jest doprawdy
zdumiewająca. Do igrzysk w Moskwie nie
miał na swoim koncie żadnych — dosłownie
żadnych — międzynarodowych sukcesów. Na­
wet w swoim kraju był w cieniu innych, jako

junior był tylko wicemistrzem NR.D w 1978 i
1979 r. Przed trzema laty jego najlepszy wy­
nik wynosił 213 cm, przed dwoma laty — 219
cm, w ub. roku skoczył 221 cm, a w maju tego
roku 227 cm. Tuż przed olimpiadą poprawił
się jeszcze o 3 cm i to zadecydowało o zakwa­
lifikowaniu go do ekipy NRD, Ma znakomite
warunki fizyczne, — 198 cm wzrostu.

„Skakało mi się dzisiaj świetnie — mówił
dalej Wessig na konferencji. Kiedy zrozumia­
łem iż wygrałem — postanowiłem też podjąć
próbę bicia rekordu świata. I udało się.
Myślę, że stać mnie było na pokonanie nawet
230 cm, ale byłem już trochę zdekoncentro­
wany z nadmiaru szczęścia.

Skąd u mnie taka zaskakująca progresja
wyników? Sam się nad tym zastanawiam, bar­
dzo dużo czasu poświęcałem na przygotowanie
fizyczne. Często startowałem w dziesięcioboju.
Biegam na setkę w 11,4 sek., 400 m w grani­
cach 50 sek., skaczę w trójskoku około 14 m,
rzucam dyskiem ponad 40 m. Kto wie czy w

przyszłości nie przerzucę się na dziesięciobój”.
Inna konferencja prasowa. Bohaterem dnia

jest WALDEMAR CIERPINSKI, po raz drugi
z rzędu jak słynny Bikila Abebe zwyciężył
w maratonie. Przed czterema laty był bez­
konkurencyjny w Montrealu, teraz w Mos­
kwie też zwyciężył choć z nieznaczną prze­
wagą nad Holendrem,

„Był to bardzo ciężki bieg — mówi Cier-
piński. Przez długie kilometry prowadził Go-
mez z Meksyku, potem objąłem prowadzenie,
ale na ostatnich 2 km z trudem odpierałem
ataki rywali. Na ten sukces pracowałem bar­
dzo ciężko przez trzy lata. Dużo biegałem na

różnych dystansach. Kocham bieganie, po­
wiem wprost — nie wyobrażam sobie życia
bez biegania. Dlatego choć mam już 30 lat
i niektórzy mówią o mnie „staruszek” — nie
zamierzam kończyć kariery sportowej".

Dwaj medaliści, dwie kariery... A. S.

Kłopoty Begina

15 min zł miesięcznie
dla spracowanych rolników

Niestety w Krakowskiem
znaczna część tych małych go­
spodarstw nie prowadzi hodow­
li, nie uzyskuje z nich nawet

dla siebie kawałka mięsa,
szklanki mleka, czy koszyka
warzyw. Wielu rolników, mimo

osiągnięcia wieku emerytalne­
go nie może więc otrzymać pra­
wa do emerytury. A warto do­
dać, że do czerwca ZUS wypła­
cał miesięcznie rolnikom kra­
kowskim ok. 15 min złotych na

renty i emerytury, zaś z tytułu
odszkodowania za wypadki przy
pracy w rolnictwie i zasiłków

chorobowych wypłacono tu do­
tychczas 27 min złotych. Od 1

Ijpęa na każde nowo narodzone

dziecko wypłacać się będzie za­
równo żonie rolnika, jak i ■wła­
ścicielce gospodarstwa, 2500 zło­
tych oraz 500 złotych miesięcz­
nie na każde dziecko, wymaga­
jące' szczególnej opieki.

To wszystko przysługuje tym,
którzy wywiązują się należycie
z obowiązków rolnika. W lipcu
Z tych przywilejów skorzystało
w Krakowskiem już około 400
rolników.

Państwo nie zapomina także
o tych, którzy przekazali zie­
mię dzieciom przed wejściem w

Życie tej ustawy. Wypłacane im

są co miesiąc świadczenia pię-

niężne. Spora grupa tych rolni­
ków otrzymuje co miesiąc łącz­
nie ponad 3 min złotych. Oczy­
wiście świadczenia te nie są
wielkie. Ale jeżeli ktoś nie ma

stałych dochodów z gospodar­
stwa, i jest jedynie na utrzyma­
niu dzieci, ceni sobie każdy
własny grosz.

I jeszcze jedno warto przypo­
mnieć. W Krakowskiem jest
sporo dwuzawodowców — pro­
wadzą gospodarstwa i pracują
w zakładach. Niektórzy dopra­
cowali się już w drugim miej­
scu pracy emerytury. Jeżeli ze-

chcą teraz przekazać następcy
swoje gospodarstwo, mogą to

uczynić. Otrzymają w zamian
dodatkowo pół emerytury. Jej
wysokość uzależniona jest od
ilości sprzedawanych państwu
produktów — i wynosi od 1500
da 8500 złotych miesięcznie.

(ep)

KAIR (PAP). Awanturnicza

polityka Izraela, której patro­
nuje premier Menachem Begin,
przynosi rządowi izraelskiemu

kłopoty nie tylko za granicą,
lecz również w kraju. Wymow­
nym tego świadectwem są do­
niesienia z Tel Awiwu, mówią­
ce o tym, iż Begin zagroził na

niedzielnym posiedzeniu gabine­
tu podaniem rządu do dymisji.
Mówi się, że gdyby Begin rze­
czywiście to uczynił, to tylko
po to, aby móc powołać nowy
gabinet.

Trzeba tu podkreślić, że w

gabinecie Begina są osoby, któ­
re uważają, iż takie posunięcie
jak aneksja wschodniej części
Jerozolimy przyniesie Izraelowi

tylko szkody,' ale również i ta­
cy którzy uważają, lż Begin
prowadzi zbyt „umiarkowaną"
politykę. Do nich należy mini­
ster rolnictwa Ariel Szarort,
który pragnie zostać ministrem

obrony w miejsce Ezer» Weiz-
mana. Obecnie urząd ten spra­
wuje sam Begin. Premier oba­
wia się jednak. i« Szaron, zna­

ny z szowinistycznego nastawie­
nia do Arabów, mógłby jako
minister obrony — który odpo­
wiada za ziemie okupowane —

doprowadzić rozwój wydarzeń
do eksplozji. W stolicy Izraela
mówi się w kołach rządowych,
że w czasie ostatniego posiedze­
nia rządu, Begin i Szaron ob­
rzucili się niewybrednymi wy­
zwiskami.

Tymczasem koalicja rządowa,
mająca w parlamencie zaledwie
trzy głosy przewagi, stanęła’ w

obliczu nowego zagrożenia. Co

prawda gabinet zatwierdził w

niedzielę propozycję Begina, aby
ministrem sprawiedliwości mia­
nować aktualnego ministra bez

teki, Moszcgo Nissima, ale de­
cyzję tę musi zatwierdzić Kne-
set na środowej sesji specjal­
nej. Nissim ma zastąpić Szmue-
la Tamira, który ustąpił przed
tygodniem. Opozycyjna Partia

Pracy zapowiedziała, że będzie
głosować przeciwko tej nomina­
cji i przekształci sesję w gło­
sowanie nad wnioskiem o wo­
tum nieufności dla rządu.

Uwaga na maszyny
rolnicze!

(INF. WŁ.) . Na skraju woje­
wództwa tarnowskiego, tuż za

Rabą w miejscowości Chełm,
mały fiat z rejestracją wrocław­
ską nieprawidłowo rozpoczął
wyprzedzanie — nie bacząc na

skrzyżowanie i wymalowaną na

jezdni linię ciągłą — skręcają­
cego właśnie w lewo ciągnika.
Oba pojazdy otarły sę o siebie,
a następnie zjechały na lewą
stronę do rawu. Pasażerowie
„malucha” wyszli z kolizji hes
szwanku, jak również kierowca

ciągnika. Poniósł jednak śmierć
na miejscu pasażer ciągnika,
60-letni Julian I’. Ten wypadek
nie jest pierwszym, w którym
uczestniczą maszyny rolnicze.

Kierowcy szybszych wozów oso­
bowych często lekceważą wol­
niejsze pojazdy rolnicze, co pro­
wadzi zazwyczaj do kraksy. W
okresie wakacyjnych wojaży i

żniwnego ruchu na drogach pa­
miętanie o równouprawnieniu
wszystkich użytkowników dróg
i przestrzeganie zasad bezpie­
czeństwa jest nakazem chwili.

(sad)
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Brazylia w przededniu
„gorączki złota“

BRASILIA (PAP), W ciągu
najbliższych pięciu lat Brazylia
może stać się jednym z trzech

największych na świecie produ­
centów złota, wydobywając do
300 ton tego kruszcu rocznie —

oświadczył Edison Suszczyński,
dyrektor rządowego towaizys-
twa poszukiwań surowców mi­
neralnych. Stwierdził on, ze

pogląd, jakoby ko’onizatorzy
portugalscy wyczerpali wszel­
kie zasoby złota w Brazylii, jest
nieprawdziwy.

Według sporządzonego przez
towarzystwo raportu, brazylijs­
kie zasoby złota wynoszą ponad
33 tys. ton, podczas gdy jego
łączne wydobycie w czasach ko­
lonialnych, obejmujących okres
lat 1554—1820, nie przekroczyło
2,5 tys. ton.

nastręcza trudności natury te­
chnicznej, ani też nie pociągnie
za sobą większych kosztów. Po­
lowa złotonośnych pól znajduje
się w północnych i wschodnich

rejonach Amazonii,
Aktualne wydobycie złota w

Brazylii waha się w granicach
od 32 do 34 ton rocznie, z czego
ponad połowa trafia na wolny
rynek wymykając się kontroli

państwowej. Eksploatacją złota

zajmują się dotąd tzw. garim-
poiros rekrutujący się spośród
chłopów i robotników rolnych,
którzy porzucają pracę na roli
w poszukiwaniu bardziej intra­
tnego zajęcia, jakim okazuje się
często wypłukiwanie samorod­
ków. Trudne do skontrolowania
zarobki garimpeiros tracą głó­
wnie na alkohol i tytoń. Na tle

sporu o prawo do eksploatacji
złotodajnego terenu dochodzi

między nimi często do krwa­
wych porachunków.

GAZETA POŁUDNIOWA

Odpowiedź rządu PRL

na notę Kurta Waldheima

Ponad 30 proc, rezerw złota

zalega tuż pod powierzchnia,
ziemi i jego eksploatacja nie

Sprawne zelraii i stoma zagospodarowanie
zbóż- sprawa najważniejsza

Mówi prof. ST. STARZYCKI — dyrektor IHAR w Radzikowie

WARSZAWA (PAP). Na pra­
cach związanych z trwającym
w pełni zbiorem i zagospodaro­
wywaniem zbóż koncentrować

się będzie wysiłek producentów
rolnych przez najbliższe tygo­
dnie. O zagadnieniach decydu­
jących o sprawnym przeprowa­
dzeniu trudnej i spóźnionej te­
gorocznej kampanii żniwnej
dziennikarz PAP rozmawiał ,z

prof. Stanisławem Starzvekim
— dyrektorem Instytutu Hodo­
wli i Aklimatyzacji Roślin w

Radzikowie k. Warszawy.
Sytuacja na polach — powie-'

dział St. Starzycki — jest obec­
nie bardzo zróżnicowana. Naj­
mniej ucierpiały z powodu czę­
stych i długotrwałych opadów
rośliny uprawiane na glebach
lżejszych, na terenach wyżej
położonych oraz na dobrze zme­
liorowanych gruntach. Jest jesz­
cze za wczesne na ocenę wiel­
kości plonów. Wszystko zależeć
bedzie od przebiegu aury w naj­
bliższych tygodniach, a zwłasz­
cza od starannego sprzątnięcia
zbóż dosłownie z każdego ka­
wałka pola. Opierając szacunki
na podstawie obecnego stanu

wegetacji roślin można jednak
powiedzieć, że w wielu woje­

wództwach zbiory zapowiadają
się znacznie lepiej, niż w ub. r.

Z rozeznania, jakie posiada­
my wynika, że najwyższe plony
powinien dać w tym roku jęcz­

mień. W gospodarstwach prze­
strzegających ściśle zaleceń a-

grotechnicznych plony tej ro­
śliny zapowiadają się bardzo
dobrze. Jęczmień uprawiamy
już na sporych obszarach i po­
winniśmy jego powierzchnię z

roku na rok rozszerzać. Na gle­
bach lekkich powinno nieźle

plonować niewylęgnięte żyto,
podobnie zresztą jak i owies.

Ilość i wartość uzyskanego
ziarna — co chcę jeszcze raz

podkreślić — zależeć będzie od

maksymalnego wykorzystania
każdej bardziej sprzyjającej
chwili dla sprawnego przepro­
wadzenia prac żniwnych. Wiele

wskazuje, że będą to jedne z

trudniejszych żniw, jakie mie­
liśmy w ostatnich latach.

Główna odpowiedzialność za

skrzętne zebranie i zmagazyno­
wanie ziarna oraz słomy spo­
czywa na załogach gospodarstw
uspołecznionych, rolnikach indy­
widualnych oraz placówkach ob­
sługujących wieś. Chodzi jednak
o to, aby zakłady produkcyjne

oraz przedsiębiorstwa handlowe

dołożyły maksymalnych starań
dla sprawnego i terminqwego
zaopatrzenia rolnictwa w. po­
trzebne żniwiarzom środki pro­
dukcji. Duże znaczenie mieć bo­
dzie operatywne odbieranie
ziarna, które bezpośrednio od

kombajnów trafi do gminnych
spółdzielni i magazynów PZZ.
Już dziś trzeba się liczyć także
z tym, że większe niż zwykle
będą potrzeby w zakresie dosu­
szania ziarna. Jest ono w tym
roku bardzo wilgotne.

Na części pól — stwierdził St.

Starzycki — nie będzie można z

uwagi na dużą wilgotność zasto­
sować przy zbiorach kombaj­
nów. Żniwa trzeba również tam

przeprowadzić w porę, by unik­
nąć strat, jakie może spowodo­
wać osypanie się ziarna. Duże
znaczenie dla starannego sprząt­
nięcia plonów w gospodar­
stwach, które z konieczności

będą musiały postawne na bar­
dziej pracochłonne metody zbio­
ru, mieć bedzie pomoc, jakiej
przy żniwach udzieli młodzież
oraz załogi z zakładów przemy­
słowych.

Rozmawiał:
Andrzej Kasperowicz — FAP

„Allen” osłabł, ale jest nadal groźny
NOWY JORK (PAP), Tropi­

kalny huragan „Allen” dotarł
do rejonów pogranicza między
Meksykiem i Stanami Zjedno­
czonymi, jednakże jego siła

niszcząca osłabła. Prędkość wia­
tru, aczkolwiek nadal spora,
spadła do 152 km/godz. i obec­
nie „Allen” został sklasyfiko­
wany przez meteorologów je­
dynie jako aktywny niż tropi­
kalny.

Początkowe uderzenie „Alle­
na” na terytorium amerykań­
skie nastąpiło na północ od por­
tu Brownsville nad Zatoką
Meksykańską w stanie Teksas.
Fale morskie osiągnęły tam

wysokość 3 metróró. Poprzed­
nio lokalne władze wydały po­
lecenie ewakuacji ok. 290 000 o-

sób z rejonów nadbrzeżnych. W

poniedziałek ewakuowano dal­
sze 2500 osób z miejscowości
Alice i Kingsville. Wody powo­
dziowe sięgają tam 1,5 metra.

Słabnący „Allen” spowodował
jednak powstanie całej serii

trąb powietrznych i tornad,
które dotarły do miejscowości
położonych daleko od linii brze­
gowej. I tak np. tornado spusto­
szyło miejscowość San Marcos
w Teksasie, odległą o 240 km

od Zatoki Meksykańskiej.

Nieudany zamach na L. Gueiler
BRASILIA (PAP). Z Limy do­

noszą, iż były tymczasowy pre­
zydent Boliwii, pani Lidia Gu­
eiler, odłożyła w ostatnim mo­
mencie swój odlot z La Paz na

wiadomość, iż w samolocie, któ­
rym miała udać się do Peru,
podłożono bombę. Informację tę
przekazało dziennikarzom peru­
wiańskim zachodnioniemieckie

towarzystwo lotnicze „Lufthan­
sa”. której samolot z La Paz

wyładował w Limie z dużym o-

późnieniem. Wynikło ono z ko­

nieczności dokładnego przeszu- .

kania samolotu zagrożonego ka->

tastrofą w wyniku ewentualnej
eksplozji bomby.

Według źródeł dyplomatycz­
nych w Limie, pani Lidia Guei­
ler, która wojskowi zmusili do

rezygnacji ze stanowiska szefa

państwa przeprowadzając w

dniu 17 lipca br. zamach stanu,
opuści La Paz w przyszłym ty­
godniu i uda się bezpośrednio
do Paryża.

Z psem na urlop za granicę

Tragiczny
bilans

tygodnia

WARSZAWA (PAP). Jak wynika z informacji uzyskanych
przez dziennikarza PAP w Biurze Ruchu Drogowego Komendy
Główmej MO, w ubiegłym tygodniu zanotowano w całym kraju
810 wypadków drogowych, w których śmierć poniosło 90 osób
a 989 zostało rannych. Wśród ofiar śmiertelnych było m. in. 21

pieszych i 21 motocyklistów, 19 pasażerów, 12 kierowców, 12

rowerzystów i 11 motorowerzystów.
.Szczególne nasilenie wypadków notuje się w soboty i nie­

dziele, a więc w okresie wzmożonego ruchu na drogach. W

ciągu tych dwóch dni doszło do 289 wypadków, w których zgi­
nęły 33 osoby, a 361 zostało rannych. Mimo licznych apeli i
ostrzeżeń jak też wzmożonej aktywności patroli MO główne
przyczyny wypadków pozostają wciąż takie same: jazda z nad­
mierną prędkością oraz siadanie za kierownicą po wypiciu al­
koholu.

WARSZAWA (PAP). Jeszcze

przez sierpień i wrzesień trwać
będzie okres nasilonych, zagra­
nicznych wyjazdów urlopowych
naszych obywateli. Tym wszyst­
kim, którzy dopiero zamierzają

. ■Udać się na zagganiezriy, urlop,
nie rezygnując z towarzystwa
najwierniejszego przyjaciela, in­
formujemy o możliwości wyja­
zdu z... psem.

Turysta udający się za grani­
cę z psem powinien uzyskać w

rejonowej przychodni dla zwie­
rząt tzw. urzędowe świadectwo
na jego wywóz. Warunkiem u-

zyskania takiego świadectwa

jest aktualnie dobry stan zdro­
wia czworonoga oraz okazanie

ważnego świadectwa szczepienia
przeciw wściekliźnie. Opłata za

urzędowe świadectwo wywozu
psa wynosi 100 zł. Przychodnia
rejonowa wystawia je ńa spe­
cjalnym druku z tekstem pol­
skim i francuskim.

Uzyskanie urzędowego świa­
dectwa na wywóz psa musi na­
stąpić nie wcześniej niż 3 dni

przed przekroczeniem granicy
polskiej.

Wakacje jeszcze trwają, ale co przezorniejsi rodzice juz teraz

zaopatrują dzieci w ubranka, buciki, woreczki na kapcie, tor­
nistry i inne niezbędne szkolne akcesoria. Na zdj.: zakup Przy­

borów szkolnych w Nidzicy (woj. olsztyńskie).
Fot. — GAF — Stanisław Moroz

TELEWIZJA

Co nam latoś obrodziło?

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)
owocnego dialogu między Wschodem a Zacho­
dem.

Wśród ważnych kroków na rzecz poprawy
obecnej trudnej sytuacji międzynarodowej,
niepoślednią rolę odegrało majowe spotkanie
w Warszawie przywódców ZSRR i Francji z

udziałem Edwarda Gierka, I sekretarza Ko­
mitetu Centralnego Polskiej Zjednoczonej
Fartii Robotniczej. Rząd PRL nadal zamierza
nie ustawać w wysiłkach na rzecz umocnie­
nia bezpieczeństwa międzynarodowego, gasze­
nia ognisk konfliktów i usuwania źródeł za­
truwania stosunków między narodami, pełnej
likwidacji kolonializmu i rasizmu, budowy
trwałej i realnej infrastruktury sprawiedli­
wego pokoju.

W swoich działaniach na rzecz utrwalenia
bezpieczeństwa międzynarodowego Polska
kieruje się niezmiennie celami i zasadami
karty Narodów Zjednoczonych, zaleceniami
deklaracji o umocnieniu bezpieczeństwa mię­
dzynarodowego (2734/XXV) oraz postanowie­
niami Aktu Końcowego Konferencji Bezpie­
czeństwa i Współpracy w Europie.

Wyrazem autentycznego zaangażowania Pol­
ski w budowę świata bez wojen było wnie­
sienie przez Polskę na 33 sesji Zgromadzenia
Ogólnego NZ projektu deklaracji o wychowa­
niu społeczeństw w duchu pokoju (dok. 33/73).

Rząd Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej
jest głęboko przekonany, że w obecnej skom­
plikowanej sytuacji międzynarodowej istnieje
pilna potrzeba wzmożenia wysiłków na rzecz

utrwalenia bezpieczeństwa międzynarodowego
i pokoju. Szczególnie negatywny wpływ na tę
sytuację miałaby realizacja podjętych w grud­
niu 1979 r., decyzji NATO o produkcji i roz­
mieszczeniu w zachodniej Europie nowych
broni rakietowo-iądrowych.

Polska rozwija wszechstronnie stosunki
dwustronne, które owocują w postaci trwałych
wyników w dziedzinie politycznej, gospodar­
czej, naukowo-technicznej, kulturalnej i sto­
sunków międzyludzkich.

Wielką wagę posiadają wysiłki na rzecz po­
stępu procesu normalizacji stosunków z Re­
publiką Federalną Niemiec. Znaczenie tego
procesu wykracza bowiem daleko poza ramy
bilateralne, ponieważ stanowi on jeden z waż­
nych czynników pozytywnego kształtowania
sytuacji w Europie. Przy tej okazji rząd Pol­
skiej Rzeczypospolitej Ludowej pragnie po­
nownie podkreślić, że traktuje układy i poro­
zumienia zawarte przez PRL i inne kraje so­
cjalistyczne z RFN, podobnie jak czterostron­
ne porozumienie z 1971 r., jako jedną z pod­
staw pokojowego ładu w Europie.

Ważną rolę w umacnianiu warunków bez­
pieczeństwa i współpracy w Europie powinno
odegrać przewidziane w 1980 roku spotkanie
w Madrycie przedstawicieli państw — uczest­
ników KBWE. Polska podejmuje niezbędne
kroki dla zapewnienia pozytywnych wyników
tego spotkania. Liczymy, że podobnie postę­
pować będą inne kraje.

Dla utrwalenia odprężenia politycznego i je­
go dorobku, a jednocześnie dla polepszeni*
warunków bezpieczeństwa w Europie, coraz

pilniejszym zadaniem staje się podjęcie prak­
tycznych kroków w celu osiągnięcia postę­
pów w odprężeniu militarnym. W tej dzie­
dzinie — zdaniem rządu PRL — szczególne
znaczenie miałyby takie posunięcia, jak umoc­
nienie i rozszerzenie środków budowy zaufa­
nia, ograniczenie określonych form działal­
ności militarnej oraz porozumienia zmierzają­
ce do obniżenia poziomu konfrontacji mili­
tarnej w Europie w oparciu o zasadę równego
bezpieczeństwa.

Polska opowiada -się również za tym, aby
materialne środki zaufania i rozbrojenia łą­
czyć z politycznymi i prawno-traktatowymi
posunięciami mającymi na celu zmniejszenie
ryzyka wybuchu konfliktu i umocnienie gwa­
rancji bezpieczeństwa państw, do czego zmie­
rza propozycja zawarcia między państwami —

sygnatariuszami Aktu Końcowego KBWE u-

kładu o nieużyciu przeciwko sobie jako pier­
wsze zarówno broni jądrowej, jak i konwen­
cjonalnej.

Pozytywną rolę w doprowadzeniu do zmniej­
szenia napięcia militarnego w Europie mogłoby
odegrać zwołanie konferencji w sprawie odprę­
żenia militarnego i rozbrojeni* w Europie.
Rząd polski wyraził gotowość goszczenia tej
konferencji w Warszawie. Mogłaby ona — je­

go zdaniem — przyczynić się do wypracowa­
nia konkretnych porozumień, zawierających
zobowiązania wszystkich państw — uczestni­
ków KBWE w sprawie realizacji skutecznych
środków zmierzających do zmniejszenia kon­
frontacji militarnej i do współdziałania w za­
kresie rozbrojenia w Europie!

Zdaniem rządu PRL, dojrzała sytuacja, aby
rozpocząć konsultacje przygotowawcze przed­
stawicieli państw — uczestników konferencji,
w celu doprowadzenia do przyjęcia na spotka­
niu w Madrycie decyzji dotyczących jej za­
dań, terminów, miejsca i trybu jej prac.
Pierwszy etap konferencji powinien skoncen­
trować się na środkach budowy zaufania.

Szczególne znaczenie dla sprawy odprężenia
militarnego w Europie mają rokowania w

Wiedniu w sprawie wzajemnej redukcji sił
zbrojnych i zbrojeń w środkowej Europie.
Polska wraz z innymi państwami socjalistycz­
nymi nie szczędzi starań, aby zapewnić postęp
w tych rokowaniach i osiągnąć porozumienie
w oparciu o zasadę wzajemności i nieumniej-
szania bezpieczeństwa żadnego z państw. Ich
wyrazem są m. in. przedstawione ostatnio
przez państwa socjalistyczne propozycje zmie ­
rzające do przełamania impasu, jaki wyłonił
się w rokowaniach wiedeńskich, stanowią­
cych jedną z najbardziej istotnych płaszczyzn
umacniania bezpieczeństwa europejskiego.

Zdaniem rządu PRL konieczne staje się
stworzenie odpowiednich warunków dla pod­
jęcia rokowań w sprawie broni rakietowo-
-jądrowej średniego zasięgu. Polska w pełni
popiera propozycje przedstawione' w tym
względzie przez ZSRR i wyraża głębokie prze­
konanie, że mogą one stanowić punkt wyjścia
sprzyjający podjęciu rokowań.

Rząd Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej
byłby gotów, poczynając od ustalonej daty,
zobowiązać się na podstawie porozumienia
wszystkich państw w Europie, do niezwię-
kszania liczebności swych sił zbrojnych na

swym terytorium. Realizacja takiego zamiro-
żeni* sił konwencjonalnych na obszarze okre­
ślonym w Akcie Końcowym KBWE, byleby
ważnym czynnikiem pokojowej stabilizacji i
wzajemnego zaufania w Europie.

Nadal pilnym zadaniem pozostaje sprawi
całościowego i trwałego uregulowania kon­
fliktu na Bliskim Wschodzie. Uregulowrnie
takie — w przygotowaniu którego powinny
wziąć udział wszystkie zainteresowane strony,
łącznie z arabskim narodem palestyńskim, re­
prezentowanym przez Organizacjo Wyzwole­
nia Palestyny — usunęłoby jedna : przyczyn
napięcia międzynarodowego, któ-' go skutki
wykraczają daleko poza granice Bliskiego
Wschodu.

Uregulowanie takie — zdaniem rządu PRL —»

wymagałoby wycofania wojsk izraelskich s

obszarów okupowanych w 1967 roku, ptay*
wrócenia praw arabskiego narodu Palestyny
do samookreślenia, łącznie z utworzeniem’
własnego, niepodległego państw* oraz riw*.
rantowania suwerenności i bezpieczeństwa’
wszystkich państw tego regionu.

Rząd polski pragnie jednocześnie potwier­
dzić pełną aktualność swego stanowiska w

sprawie politycznego uregulowania sytuacji
powstałej wokół Afganistanu oraz zapewnie­
nia Iranowi prawa do samodzielnego decydo­
wania o swym losie i określenia drogi swego
rozwoju bez jakiejkolwiek ingerencji z zew­
nątrz.

Rząd PRL' pragnie ponownie podkreślić, że
w deklaracji o umocnieniu bezpieczeństwa
międzynarodowego widzi ważny instrument
utrwalania pokojowego współżycia narodów.
Skrupulatnie przestrzegając, cele i zasady kar­
ty NZ, jest on zdecydowany nadal podejmo­
wać konkretne kroki dla realizacji litery i du­
cha deklaracji, nadal współpracować z

wszystkimi państwami i organizacjami, któ­
re — rozumiejąc bezsens i groźby związane
z polityką konfrontacji — wybierają jedynie
rozsądną alternatywę: pokojowe współistnie­
nie; państw o różnych ustrojach i prsyjazną,
wzajemnie korzystną współpracę międzyna­
rodową. Taka jest bowiem, zdaniem rządu
Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej, jedviia
możliwość sprawiedliwego rozwiązywania
skomplikowanych i . trudnych problemów
współczesnego świata i główna gwarancja za­
pewnienia trwałego bezpieczeństwa między­
narodowego. (m)Lato nam się—do tejpory—niepo­

wtarza tak, jak za dawnych lat bywało. Za
to telewizja coraz więcej powtarza: filmów,
seriali oraz programów rozrywkowych. I to

przeważnie z lat bardzo niedawnych. A na­
wet zaledwie sprzed roku lub jeszcze mniej­
szej odległości w czasie. Jakby całą energię
wyładowała w dniach Olimpiady, o reszcie
zapominając. Albo po prostu licząc na to. że
skoro nam Malinowski wywalczył złoty me­
dal za bieg z przeszkodami — wszelkie inne

przeszkody w programie można „brać przy
pomocy odwrotnej strony mędalu”.

Wypowiadałem się aż do znudzenia na

temat telewizyjnych wznowień i powtórek.
Co pewien czas pewne programy i filmy —

te istotnie najlepsze — warto i trzeba wzna­
wiać z uwagi na tzw. zmianę warty w poko­
leniach i zapóżnionych (z różnych przyczyn)
odbiorcach. Nie należy jednak czynić tego
bez poważniejszych motywacji, za często.
I to zbyt bliskich odległościach od poprzed­
nich. emisji. W myśl przysłowiowej ogórko-
logii, że niby lato, więc obojętne, co ludzie
obejrzą i usłyszą z czarno-białej lub koloro­
wej skrzynki (bez pomiisłów). Nie dość bo­
wiem, że mamy Teatr Wspomnień — co jest
słuszne w skali co najmniej 10 la: — to
i „Jak usidlić malarzy pokojowych”, czy
jeszcze i Teledyskusje, i „Adamy Sangale”,
„Daleko od szosy”, „Wojny domowe” etc.
Zalew powtórzeń bez ładu i składu — tak,
że giną to nim rzeczy artystycznie i archi­

walnie celne, wymieszane jak grpch z ka­
pustą. Co najczęściej powoduje wzdęcia,
czkawki oraz zgagę...

Nie miał szczęścia, rótonież przy obecnych
niżach letnich i Teatr TV do szczecińskiej
realizacji „Kamiennego nieba”. J. Krzyszto-
nia — pamiętnej z całkiem niezłego filmu.
Telewizyjna scena przyniosła przedstawienie
drętwe, wyprute z nastroju powstańczej
grozy sprzed ó0 lat, aktorsko niedopracowa­
ne, craz chybione w koncepcji (?) reżyser­
skiej nie liczącej się z realiami wydarzeń.
Rzecz o tyle charakterystyczna — w odnie­
sieniu do minimum prawideł znajomości
epoki, której oczywiście można nie znać z

autopsji, bo w ogóle by się nie dało orać
dzieł klasycznych — o ile np. poniedziałko­
wy spektakl „Śmierci Iwana Iljicm” według
L. Tołstoja (z Katowic) w reż. B. Hussakow-
skiego ów specyficzny klimat przeszłości ro­
syjskiej dobrze znacząc, niczego z war­
tości uniwersalnych o życiu i śmierci oraz
ułudach kariery nie stracił. Przeciwnie,
zwłaszcza w wielkim monologu tytułowego
bohatera (J, Treli) jeszcze zyskał!

Gorzej powiodło się tarnowskiemu „Spot­
kaniu z balladą” krakowskim twórcom tego
programu, który usiłował śmieszyć, m. in.
takimi kupletami: „Jedzie. jedzie wojów ku­
pa, do Krakowa na biskupa”. Był, tam jesz­
cze generał Bem i Rwa Bem, a wszystko ra­
czej nie trzymało się ... kupy,

BOB

Oszczędzanie papieru—
społecznym obowiązkiem

WARSZAWA (FAP). Biorąe
pod uwagę zaopatrzenie gospo­
darki a zwłaszcza wydawnictw
w papier, Prezydium Rządu
skierowało do wszystkich resor­
tów, zarówno produkujących,
jak też użytkujących papier,
zalecenia zmierzające do racjo­
nalizacji i oszczędności jego zu­
życia.

Jak dowiaduje się dziennikarz
PAP, myślą przewodnią tych
zaleceń jest przeznaczenie uzy­
skanych w ten sposób ilości pa­
pieru na ■wydawnictwa książko­
we. Ich sumienna realizacja po­
zwoli na złagodzenie głodu
książki. Oszczędności i racjona­
lizacja w zużyciu papieru są
nieodzowne zwłaszcza dla za­
pewnienia młodzieży szkolnej i

akademickiej odpowiedniej ilo­
ści podręczników. .Test to szcze­
gólnie pilne w związku z wpro­

wadzaniem w życie reformy sy­
stemu oświaty. Ważne jest uzy­
skanie odpowiednich środków
dla likwidacji stale występują­
cych niedoborów książek dla
dzieci i młodzieży, Do potrzeb
równie pilnych należy zaliczyć
także zwiększenie liczby ksią­
żek polskiej literatury pięknej
— współczesnej i klasycznej.

Utrzymujące się na wysokim
poziomie ceny papieru na ryn­
kach światowych poważnie o-

graniczają możliwości jego im­
portu .

„Radosna twórczość”, której
dowody znajdujemy prawie na

każdym kroku w postaci in­
strukcji o korzystaniu z butów,
długopisu itd , niefrasobliwe dą­
żenie wielu instytucji, organiza­
cji i stowarzyszeń do powiada­
miania w formie publikacji —

przeważnie bezpośrednio zainte­

resowanych — o swyęh jubileu­
szach, rocznicach, dokena.n
i zamierzeniach, te kolsjrte
przykłady niegospodarności 3

taniego reklamiarstwa.

Oczywiście nic nie zwalnig
również naszego ruchu wydawo
niczego od mądrego, przemyśla-f
nego wykorzystywania posiada­
nego papieru. Tu także można

uzyskać pewne jego ilości i

przeznaczyć na książki najpo­
trzebniejsze, najwartościowsze.

Zalecenia Prezydium Rządu'
są kólejnym przejawem troski
władz partyjnych i państwo­
wych o rozwój kultury narodo­
wej. Poważny stosunek do na­
kreślonych w tym dokumencie
zadań — mających tak doniosły
wpływ na realizację polityki
kulturalnej w dziedzinie upo­
wszechniania książki — przy­
czyni się niewątpliwie do złago-.
dżenia odczuwanych trudności.

Zobowiązuje to do przestrzega­
nia zaleceń przez wszystkich u-

żytkowników papieru, od kie­
rowników resortu poczynając,
a kończąc na gospodarstwach
domowych.

WE
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MERA-KFAP w Krakowie, ul. G. Zapolskiej 38
w porozumieniu z FSZMP Komendą Wojewódzką

Ochotniczych Hufców Pracy
Krakowie, al. Słowackiego 44 organizuje

OCHOTNICZY HUFIEC PRACY
dochodzący roczny dla

Młodzież, w wieku

chętna do pracy w

♦ ŚLUSARZ MECHANIK

a

młodocianych.
16-18 łat,
zawodach:
< TOKARZ

4 O3SŁUGA TOKAREK STEROWANYCH

NUMERYCZNIE
proszona jest o zgłoszenie się w Komendzie Wojewódz­
kiej OHP w Krakowie, al.Słowackiego 44 1 c

Osobowym i Szkolenia MERA-KFAP w

G. Zapolskiej 38 (Bronowice).
Junakom OHP zapewnia się:

A ukończenie szkoły podstawowej
nym systemie

lub w Dziale

Krakowie, ul.

w jednorocz-

Zawodowej
naukę z przyuczeniem do zawodu

bezpłatne posiłki regeneracyjne przez cały rok
inne świadczenia przysługujące pracownikom
zgodnie z Kodeksem Pracy i Układem Zbio­
rowym Pracy pracowników przemysłu maszyno­
wego.

Zgłaszając się do hufca należy zabrać ze sobą:
A

A

A

A

E
s
fi
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Atrakcyjną wycieczkę do

do miejscowości
(is

Jugosławii
KASZTEL SZIAFILICZ

wyciąg z aktu urodzenia lub dowód osobisty
rodziców (do wglądu)
świadectwo z ostatniej ukończonej klasy szkoły
podstawowej
3 fotografie A pisemną zgodę rodziców

Zgłaszajcie się natychmiastl
Zdobędziecie w krótkim czasie dobry zawód I
♦ Zapewniamy Wam pracę w jednym z naj­

nowocześniejszych zakładów Krakowa, przy
produkcji urządzeń i dziedziny automatyki
i informatyki. , K-5491

A

'A

S
S

organizuje

km od Splitu)

w okresie

Zakwaterowanie

samolotem. A Koszt około

w tym opłaty paszportowe
w wysokości 56 dolarów.

Zgłoszenia przyjmuje WBTM ZSMP

Kraków, Rynek GL 32, I piętro, teł. 224-37.

w hotelu. A Przelot

25.000 zł -

i kieszonkowe

„JUYENTUR"

mbwi —iimiuMiwwiiwłi

Koledze

MARKOWI

ŻURKOWI

Sekretarzowi Związkowej |

Rady Przedsiębiorstwa
przy Zarządzie P.PKS 0
w Krakowie — składamy 3

wyrazy głębokiego współ­
czucia z powodu śmierci
MATKI.

Dyrekcja
Rada Zakładowa

i POP PZPR Oddziału

Towarowo-Osobowego
PKS w Limanowej

_____________________

Różne

NAJSZCZĘŚLIWSZE mał-

teństwa kojarzy Biuro

„Femlna”, M-400 Gorzów

Wlkp,, skrytka Xfl.

II
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Jak powstają bagietki?
Przywędrowały do nas z Francji, gdzie są bardzo po­

pularne. U nas do ich produkcji zakupiono nowoczesne,
w dużym stopniu zautomatyzowane maszyny i urządze­
nia konieczne do wypieku. Linię zmontowali Francuzi.
Przeszkolono załogę i 4 kwietnia 1980 r. w zakładzie
przy ul. Grzegórzeckiej ruszyła produkcja.

Receptura wypieku nie jest skomplikowana. Mąkę, sól,
wodę, drożdże miesza się. przez 22 minuty. Z. powstałego
ciasta formuje się oryginalny i nietypowy kształt pie­
czywa. Następnie uformowane już bagietki umieszcza się
w komorze rozrostowej, gdzie ciasto przy odpowiedniej
wilgotności powietrza rośnie. Potem pozostaje już tylko
wypiek. Dokonuje się go w piecu elektrycznym przez 25
min. w temperaturze ok. 300 stopni.

Aby uzyskać smaczna bagietkę, składniki, a szczegól­
nie mąka, muszą być bardzo dobre. W zasadzie zakład o-

Irzymuje make wysokiej jakości, choć zdarzało się, że

bywała i nieco gorszą, co automatycznie odbijało się na

jakości wyrobu.
Gotowy wypiek jest sprzedawany w sklepie, mieszczą­

cym sie obok, skąd świeżv i smaczny trafia na nasze sto­
ły. (.r.B.)

9 Tydzień temu koło wsi

fźdebnik wylała rzeka Ska-
witlka. Uszkodzona została

droga — 40 gospodarstw do

tej pory odciętych jest od

{wiata. • W Krakowie coraz

trudniej zmielić w sklepach
kawę. Jeżeli nawet komuś uda

się znaleźć czynny młynek, to

kawa wygląda tak, że wypada
nam tylko osobiście gryźć
ziarna i... popijać je wrząt­
kiem! H Staw Akademii Rol­
niczej — Instytut Doświad­
czalny w Mydłnikach. przypo­
mina obraz nędzy i roznaczy.
Humor dopisuje jedynie ża­
bom, które przynajmniej mu­
łu mają pod dostatkiem. 41 W

dzielnicy Podgórze — róg ul.

Piwnej i Młynarskiej straszy
, swoim wyglądem. Sterty gru­

zu i cegieł porośnięte chwa­
stami i góry papieru dnnełńia-

ją krajobrazu. Szkoda. '

że

■zhajduiaca sie obok „Vistula”
wie zainteresowała ’ sie swoiTM

najbliższym otoczeniem. •

Soki wrsokosłodzone sprzeda­
wane w naszych sklenach sa

słodkie jedynie z nazwy. Być
ihoże ich '

producenci 'uzupeł­
niają w ten snosób .brak cy­
tryn na naszym rynku? (gn)

* DDK „Krowodrza” (Pa­
piernicza ?,): Kawiarnia mu­
zyczna: w;elcy mu7.vki> rocko­
wej ’—. Jimi' -Hendr’x w 10.
ror-miće śmierci — 19.

• Muzeum Archeologiczne
(Poselska 3): Wystawa czaso­
wa bt.' Średniowieczne garn-
fy-stwo krakowskie — 12
Otv'arc;e.

* KPK „Pałac nod Bara­
nami? (Rynek Gł. 271: Wysta­
wa . malarstwa Ireneusza

— (14—18).
• O'ćrorl«|{ Kultury i Infor-

ń>acii NRD (Stolarska 13):
Wystawa wydawnictwa „Se-
omann-.Verls*”. nnłączoba yę
sprzedażą - książek i repro­
dukcji — (9—16).

Komunikat MPK

Miejskie Przedsiębiorstwo
komunikacyjne w Krakowie

zawiadamia, ze od dnia 12. 08.
1,980 r. uruchamia linię po­
spieszną „T” kursującą we

wtorki i piątki w godzinach
8.(10—13.00 na trasie plac Cen­
tralny — Rynek Podgórski.
Cena jednolita 3 zł.

Kino „Warszawa”
. zaprasza .od dzisiaj

12 sierpnia, na projekcję
archiwalnego filmu pro­

dukcji polskiej
pt. „ZNACHOR”

W roli głównej KAZI­
MIERZ JUNOSZA-STĘ-
POWSKI.

Seanse o godz. 10 i 18.

■Tym, którzy -ulegli' jeszcze
nie tak dawno intensywnie re­
klamowanym przez PKO ra­
chunkom oszczędnościowo-roz-
liczeniowym nie trzeba tłuma­
czyć, jakim • udogodnieniem
jest posiadanie własnego kon­
ta. Bezgotówkowe zakupy,
wyręczenie petenta w płace­
niu stałych opłat za mieszka­
nie. prąd, gaz, telefon: potrą­
cenia rat kredytowych itp.

Gdzieś do czerwca tego ro­
ku wszystko odbywało się re­
gularnie: po każdej operacji
posiadacze rachunków otrzy-

PROGRAM I
' 8.50 Kino Teleferii. W pro­
gramie Samochodzik i Tem­
plariusze, ódc. 3 pt. Tajemni­
ca Ba kometa, ode. 4 pt. Pod-
rlemny labirynt

15.20 Program dnia
”

ł',.25 Telewizyjny Klub Se­
niora

15.55 Obiektyw
’ 16.15 Dziennik (kol.)

16.30 Wakacje .w. kręgu ,ro­
dziny (kał.)
■15.55 Klinika Zdrowego
Człowieka (kol.)

17:25 Sonda: Klub Filmowy
„Sondy”, ode. 2 pt.' Mutanty
(kol.)

17.45 Małe kino (kol.)

Remonty krakowskich szkól
Wakacje młodzieży szkolnej

powoli zbliżają się do końca.
Już 2t) sierpnia zasiądą w

ławkach uczniowie szkół pod­
stawowych. Wśród nich ponad
9200 „pierwszaków”. Wpraw­
dzie wszystkie dzieci w termi­
nie rozpoczną naukę, nie
wszędzie jednak przebiegać
ona będzie bez zakłóceń. Wie­
le szkół w Krakowie wyma­
gało bowiem remontu kapital­
nego., Ą tu zarówno ekipy bu­
dowlane jak i władze remon­
towe. napotykają na istotne
kłopoty. Oto one.:

Dzielnica Krowodrza: w

czasie wakacji przeprowadzo­
no. 7 remontów bieżących.
Odnowiono szkoły i przepro­
wadzono konserwację sprzętu.
Obecnie w remoncie kapital­
nym znajduje się .7 placówek,
w których prace prowadzone
będą niestety , w czasie roku
szkolnego. Kłopoty występują
np. w Szkole Podstawowej
nr. 58,.gdzie zachodzi koniecz­
ność podłączenia sieci c.o. w

terminie do 15 września, oraz

w Szkole Podstawowej nr 12
gdzie prace prowadzone przez
Przedsiębiorstwo Rewaloryza­
cji' Zabytków najprawdopo­
dobniej nie zostaną ukończone
w terminie. Brak również wy­
konawcy do przeprowadzenia
niezbędnych prac blacharsko-
dekarskich.

Dzielnica Nowa Huta: pro­
wadzone są 3 remonty kapi­
talne zaś w pozostałych obiek­
tach wykonano już niezbędne
prace konserwacyjne. Jeden z

remontów był już na ukończe­
niu, ale w ostatniej chwili
Krakowskie Przedsiębiorstwo
Robót Dźwigowych i Elektry­
cznych zostało oddelegowane
na inny plac budowy, skut­

Przyjemnie jest wędrować siedząc wygodnie na plecach ta­
ty... Ale co ten tata znowu pokazuje? Fot. W. KLAG I

Rozbrajające
mywali z banku wyciąg za­
wierający dane o stanie kon­
ta, wpłacie pieniędzy lub o-
statnim potrąceniu. Ód dwóch

miesięcy coś jednak zaczęło
sie zacinać w dobrej działal­
ności PKO: wydłużyły się ter­
miny księgowania przelewów,
wyciągi bankowe przychodzą
niesystematycznie i z opóźnie­
niem, po kilka operacji na

jednym.

17.55 Królik Bugs przedsta-.
wia — ameryk. film anim.

18.20 Studio Telewizji Mło­
dych (kol.)

18.50 Dobranoc (kol.)
19.00 Magiczny świat melo­

dii — progr. rozr. TV CSRS.
Wyk.: ork. Karela Vlacha i
soliści (kol.)

19.30 Dziennik telewizyjny
(kol.)

20.10 Marność nad marno­
ściami — radź, film fab. (ko­
media obycz.) (kol.)

21.40 Ex Libris
.22.05 Dziennik' (kol.)
22.20 Poglądy.— progr. pu-

blicyst. (kol.)

„Wakacje" w krakowskim handlu

h Zbyt długie remonty
h Samowola ajentów

Chodząc po wielu głównych
ulicach Krakowa w okresie
wakacyjnym zauważyliśmy
wiele nieczynnych sklepów.
Jak poinformowano-nas w po­
szczególnych dzielnicowych
wydziałach handlu i usług, w

sezonie letnim znaczna ich
część jest zamknięta z powo­
du urlopów i remontów.

Ogółem w Krakowie nie­
czynne są obecnie 92 pla­
cówki handlowe Nie są to

jednak dane pełne, ponieważ
rip. Wydział Handlu i Usług
dzielnicy Krowodrza otrzymu­
je z placówek WSS ..Społem”
jedynie roczny wykaz plano­
wanych remontów sklepów.
Nie wiadomo więc ostatecznie
w jakich terminach przepro­
wadza się remonty, które były
w planie, co może dziwić...
Dodajmy, że w wielu skle­

kiem czego roboty stanęły w

miejscu!...
Dzielnica Śródmieście: w 7

obiektach prowadzone są re­
monty kapitalne, zaś w 5
przeprowadzono remonty bie­
żące. I tu nie odbyło się bez.
problemów. Np. w Szkole
Podstawowej nr 38 zaistniała
konieczność wymiany stolarki,
której niestety nigdzie nie
można dostać. Występują też

kłopoty, spowodowane bra­
kiem na rynku farb i lakie­
rów. stąd też prace malarskie
w sześciu obiektach toczą się
w żółwim tempie.

Dzielnica Podgórze: remon­
ty bieżące przeprowadzono
praktycznie we wszystkich
ulacówkach. W osiedlu Parko­
wym dobiegają końca ostatnie
prace przy budowie nowej
szkoły, która ma być przeka­
zana do użytku w dniu 6
września. Pomagają mieszkań­
cy i komitet osiedlowy wyko­
nując wiele prac w czynie
społecznym. W trakcie rozbu­
dowy znajduje się też szkoła
nr 25 na osiedlu Podwawel­
skim. Wyróżnić należy szkoły
nr 110 i nr 57, które są wzo­
rowo przygotowane do rozpo­
częcia roku szkolnego. Władze
oświatowe dzielnicy uskarża­
ją się na przepełnienie szkół,
zwłaszcza na nowych osiedlach.
Dlatego istnieje m. in. pilna
konieczność rozpoczęcia budo­
wy szkoły na osiedlu Piaski
Wielkie. Kuratorium tworzy
o’ cenie własną ekipę remon­
tową liczącą 50 osób. Inicjaty­
wa to niezwykle cenna, brak
jednak własnego sprzętu. A
może by tak podgórskie za-'
kłady pracy przyszły z pomo­
cą?

DARIUSZ LANOCHA

tłumaczenie
I oto do któregoś z kolej­

nych spóźnionych wyciągów I
Oddział PKO w Krakowie do­
łączył informację mówiącą,
iż „...z uwagi na przejściowe
trudności występujące w prze­
myśle papierniczym i związa­
ny z tym ogólny brak kopert
zmuszeni jesteśmy ograniczyć
wysyłanie wyciągów banko­
wych do jednego razu w ty­
godniu”.

.m m.hi—whijjmiLęaawijajmąijmw

22.35 Piosenki z Wenecji —

progr. muz. z 15 Festiwalu
Muzyki Rozrywkowej w We­
necji (kol.)

PROGRAM II

Dwójka dla drugiej zmiany:
10.00 Klinika Zdrowego

Człowieka (kol.)
10.30 Klub Jazzowy Studia

Gama: Szkoła Muzyczna To­
masza Cchalskiego (kol.)

11.00 Sonda: Klub Filmowy
„Sondy”.—' ode. 2, pt. Mutan­
ty (kol.)

pach uległ skróceniu czas pra­
cy. Ponadto z powodu urlopu
zamykane są głównie sklepy z

obsługą jednoosobową. Pozy­
tywnym faktem jest, że np. w

Podgórzu terminy zamknięcia
sklepów były uzgadniane mię­
dzy komitetami osiedlowymi
a Wydziałem Handlu i Usług,
aby tym samym ułatwić mie­
szkańcom dokonywanie zaku­
pów.

Wprawdzie dzielnicowe wy­
działy handlu i usług zapew­
niły, że remonty nie powinny
się przeciągać, ale praktyka
życiowa i obserwacje poczy­
nione przez nas świadczą zgo­
ła o czymś innym. Remonty
dokonuje się głównie z pole­
cenia ..Sanepidu” i trwają one

bardzo długo. O wiele lepiej
dzieje się w sklepach ajen­
cyjnych, gdyż ich właścicie­

W deszczowe dni..

Zabytki wspaniale! Nie wiadomo czy skorzystać z aparatu
fotograficznego, czy z kamery filmowej. Fot. W. KLAG

Do Lasu Wolskiego - suchą stopą
Osiedle 'Wola Justowska jest jednym z najbardziej zadba­

nych w dzielnicy Krowodrza. Dzięki inicjatywie Komitetu
Osiedlowego powstają tutaj nowe inwestycje, usprawnia­
jące życie mieszkańców dzielnicy. Kilkanaście dni temu na

Woli oddano do użytku nowy ciąg spacerowy o utwardzo­
nej nawierzchni. Aleja łączy al. Kasztanową z Lasem Wol­
skim. Dywanik asfaltowy o długości 250 m i szer. 3 m wy­
konali w czynie społecznym mieszkańcy osiedla. Należy za­
znaczyć. że do pracy Czynnie włączyły się także osiedla:
Chełm i Zakamycze. Ponad 80 osób pracowało przy planto­
waniu i utwardzaniu nawierzchni, wykonując pracę o łącz­
nej wartości 300 tvs. zł. Nie zaDomniano również o wykopa­
niu rowu odpływowego dla wód opadowych, ściekających
do tej pory prosto z Wesołej Polany na alejkę, rozmywając
ją i tworząc głębokie kałuże. A dzisiaj .nawet w deszczowy
dzień można przejść tedy suchą stopą. Inicjatorzy zadbali
także o wygodę dla niedzielnych turystów. W porozumie­
niu z Miejskim Przedsiębiorstwem Zieleni zaplanowano u-

stawienie przy asfaltowej alejce ławek, na których brak
uskarżali się wszyscy odwiedzający ten przepiękny zakątek.
Należy dodać, że jednym z aktywnych działaczy społecznych
Woli .Tustowskiei jest Kazimierz Lankosz, członek prezy­
dium Komitetu Osiedlowego. To właśnie z jego inicjatywy
nowstała asfaltowa aleja. Możemy życzyć sobie, aby i na

innvch krakowskich osiedlach znajdowali się właśnie tacy
bezinteresowni mieszkańcy, troszczący sie nie tylko o swo­
ja „działkę”, ale i o wygląd całości zamieszkiwanego przez
nich terenu. (M.L.).

„lalo z filmem”
Pod takim hasłem Okrę­

gowe Przedsiębiorstwo Roz­
powszechniania Filmów w

Krakowie przygotowało na te­
goroczny sezon wakacyjny
wielką akcję filmową adreso­
waną do dzieci i młodzieży.
Przygotowano m. in. filmy dy­
daktyczne i kulturalno-oświa­
towe. Interesująco przedstawia
się zestaw filmów krótkome-
tt azowych, które mogą być
pomocne w wychowaniu i

Co to oznacza? Wygląda na

to, że PKO wcale nie czuje
się winna swej niesumienno-
ści. To, że kiedyś pracowała
lepiej, jeszcze nie świadczy,
iż zawsze tak musi być. Naj­
łatwiej wytłumaczyć, że

wszystko przez ten papier!
Teraz., gdy wyciąg rozminie

się z listonoszem (który także
raz w tygodniu pokazuje się
w swoim rejonie) na informa­
cję o stanie konta trzeba cze­
kać dwa tygodnie. Korzysta­
jący z rachunku kolega dopie­
ro 7 sierpnia dowiedział się o

11.30 Magiczny świat melo­
dii — progr. rozr. TV CSRS
(kol.)

11.55 Dziennik (kol.)
16.40 Program dnia
16.45 Język rosyjski, kurs

pods.. lek. 16 (kol.)
17.00 Program publicysty­

czny
17.10 Legendy tatrzańskich

szczytów
17.25 Paweł i Wirginia —

franc.-szwajc. film T.V (przy­
gód.. ode. 9) (kol.)

17.50 Klub Jazzowy Studia
Gama: Szkoła Muzyczna T.
Ochalśkiege (kol.)

13.20 Skojarzenia — tele­
turniej (kol.)

lom zależy na tym, aby za­
kończyły się one w przewi­
dzianym terminie. Zwróciliś­
my uwagę na kilka sklepów,
które są zamknięte nie wia­
domo z jakiego powodu. Jed­
nym z nich jest sklep nr 1031
na rogu ul. Karmelickiej i Mi­
chałowskiego.

W Wydziale Handlu i Usług
dzielnicy Śródmieście poinfor­
mowano, że ajent sam zam­
knął placówkę. Upomnienia
jakie wysyła wydział nr-

odnoszą skutku! Sytuacja
taka trwa już przeszło mie­
siąc.

Również na głucho zamknię­
ty jest sklep dziewiarski przz
ulicy Sławkowskiej 22 — nie­
czynny od 18. 07. do chwili o-

becne.i.
. Czyżby zapomniano o nim?!

J. Branka

kształceniu młodzieży. W „Fil-
motechnice” można wypoży­
czyć filmy o tematyce harcer­
skiej, są także filmy instruk­
tażowe. Wypożyczaniem fil­
mów zajmują się następujące
filmotechniki: Filmotechnika
Kraków, Nowa Huta, Nowy
Sącz, Nowy Targ i Filmotech­
nika Tarnów.

Jedynym problemem jaki
istnieje jest brak odpowied­
niej kadry, unoważnionej do
wyświetlania filmów na taśmie
16 mm. Tak więc zaintereso­
wani wypożyczeniem filmu
powinni posiadać umiejętność'
fotooperatora, lub mieć go pod
ręką. (M. L.)

wysokości ■swojej pensji wy­
płacanej w zakładzie 25 lip-
ca.

Ale cóż to obchodzi PKO?
Według niej pismo bez daty,
podpisu i jakichkolwiek prze­
prosin załatwia wszystko. Kto
nie chce czekać, niech sam

przyjdzie po wyciąg — propo­
nuje I Oddział PKO zapomi­
nając, że obowiązek systema­
tycznego wysyłania wyciągów
wliczony jest w koszty prze­
cież nie bezinteresownej usłu­
gi-

MARIAN PAJDAK

18.40 Pieczenie chleba —

rep. film.
19.00 Wystąpienie ambasa­

dora Ekwadoru
19.10 KRONIKA (Kr.)
19.30 Dziennik telewizyjny

(kol.)
20.10 30 minut z architek­

turą (kol.)
20.40 Wtorek Melomana:

Antologia wariacji — ode. 3
(kol.)

21.35 24 godziny (kol.)
21.45 Teatr Wspomnień —

1959:. Oscar Wilde - „Wachlarz
lady Windermere”, reż.. B.
Trukan. Wyst.: M. Lipińska,
E. Fetting, N. Andrycz i in.

TEATRY

MINIATURA (pl Ducha 2): S.
Mrożek: Policjanci — 19 30, BA­
GATELA (Karmelicka 6): S Mro­
żek: Tango — 19 30, TEATR „38”
(Rynek Gł 7): Spektakl muzycz­
ny „Jazz i pantomima” — 19.

Pozostałe teatry nieczynne.

DOM ŻOŁNIERZA (Lubicz 48).
Zoltan Karpaty (węg. b .o) — 15.45.
Zwolnienie warunkowe (USA 18

lat) ****/oooa — 18 KIJÓW (Kra­
sińskiego 34): Obcy — 8 Pasażer

„Nostromo” (ang 15 lat) ♦♦♦/®o®° -

15.45, Hair (USA 15 lat) -18, 20.15
KULTURA (Rynek Gł. 27): Ven-
deta (fr. 15 lat) */©* - 8, 10, 12, 14,
16, 18, 20. MASKOTKA (Dzierżyń­
skiego 55): Piękna ł potwór (CSRS
12 lat) — 15.30, Intryga rodzinna

(USA 18 lat) - 17 15. 19 30. MŁO­
DA GWARDIA (Lubicz 15) Wście­
kły (poi. 18 lat) */®°’ - 10, 12.15, 15.30,
17.45, 20. MIKRO (Dzierżyńskiego
5): Skrzydełko czy nóżka (fr. b .o )
— 16. 13. 20 PASAŻ BIELAKA:

Przygody Bolka i Lolka — 10, 11.

Narodziny gwiazdy (USA 15 lat)
**/ooo

_ n.45, 20, Na tropie
Vilby’ego (ang. 18 lat) — 14, 16. 18,
PODWAWELSKIE (Komandosów
21): Skradziona kolekcja (poi 12

lat) */o — 19, SFINKS (OS. Góra­
li 7): Prawdziwe życie Draculi
(rum. 15 lat) */®°

_ 16, 18. 20, SWTT

DUŻA SALA (os. Teatralne 10):
Obcy — 8 pasażer „Nostromo”
(ang. 15 lat) ***/eoao — 15.45, 18,
20.15. ŚWIT MAŁA SALA: Test

pilota Pirxa (poi 12 lat) **/®®® —

15. 17, 19 ŚWIATOWID DUŻA SA-

I.A (os. Na Skarpie 7): Ucieczka
na Atenę (ang 15 lat) */®o®® —

15.45, 18, 20.15 ŚWIATOWID MA­
ŁA SALA: Żona odeszła (radź 15

lat) **/oo
_ 15, 17. 19 TĘCZA

(Praska): Okupacja w 26 obra­
zach (jug. 18 lat) ***/ooo — 17, 19,
UCIECHA (Boh. Stalingradu 16):
Dziedzictwo (ang. 18 lat) */®°® —

10, 12.15, 15.45, Pierwsza mi­
łość (wł.-fr. 18 lat) **/«o —

18. 20.15 UGOREK (os Ugorek):
Ojciec królowej (poi. b.o .) */®° —

15, 17, 19. WANDA (Waryńskiego
5): Chiński syndrom (USA 15 lat)
***/o®o 15.30, Ig, 20.30 WARSZA­
WA (Stradom 15): Znachor (poi
12 lat) — 16, 18, Rewolwer

(wł. 18 lat) — 20, WOL­
NOŚĆ (18 Stycznia 1): Eblrah -

potwór z głębin (jap. 12 lat) */««
— 10, 12.15, Ucieczka na Atenę
(ang. 15 lat).*/®®®® — 15.30, 18, 20.15.
WRZOS (Zamojskiego 50): Kon­
wój (USA 15 lat) ***/coo —

15.45, 18. 20.15. ZWIĄZKOWIEC
(Grzegórzecka 71): Gorączka so­
botniej nocy (USA 15 lat) **/gooo —

15.45, 18, 20.15.

GDÓW — Promyk: Melodie bia­
łych nocy (radź. 12 lat) */®®»
KRZESZOWICE — Nowości:
Zwierciadło (radź. 15’ lat) *♦/»,
MYŚLENICE — Wisła: Wolne
chwile (poi. 15 lat) */®». NIEPO­
ŁOMICE — Bajka: Kurierzy dy­
plomatyczni (radź. 12 lat) */°®®,
SŁOMNIKI — Czar: Znaki ..Zo­
diaku” (poi. 15 lat) SKA­
WINA — Hutnik: Lawina (USA
15 lat) */®=®, WIELICZKA — Gór­
nik: Sekret Enigmy (poi. 12 lat)
♦/O®.

Pozostałe kina nieczynne

WYSTAWY

WAWEL — KOMNATY KRÓ­
LEWSKIE (10—15). SKARBIEC
KORONNY 1 ZBROJOWNIA

(nieez.) Wystawa — Wawel zagi­
niony (nieez.). GROBY KRÓ­
LEWSKIE t DZWON ZYGMUNTA

(9—15.30) WIEŻA RATUSZOWA

(9—15), MUZEUM NARODOWE
SUKIENNICE - Wystawa „Hen-
rj’k Siemiradzki, Jakiego nie

znamy” (nieez.) . DOM JANA
MATEJKI (Floriańska 41): Wysta­
wa: Twórczość .Tana Matejki
sprzed stu lat (1880 r.) (10—16).
KAMIENICA SZOŁAYSKICH (pl
Szczepański 9): Galeria polskiej
sztuki do 1794 roku (12—18, wst.

wol.). N . GMACH (al. 3 Maja 1):
Galeria polskiego malarstwa i rze­
źby XX w. (nieez.) . ZBIORY
CZARTORYSKICH (Pijarska 3):
Wystawa arcydzieł ze zb. Czarto­
ryskich (10—16). MUZEUM ETNO­
GRAFICZNE . (pl. Wolnica 1):
Wystawa „Polska kultura ludo­
wa” 1 „Biżuteria ludowa Środ­
kowego Wschodu” (nieez.). MU­
ZEUM HISTORYCZNE (Jana 12):
Wystawa — „Militaria — zega­
ry” (9—15). FRANCISZKAŃSKA 4

Wystawa „Kraków w latach 1794
— 1914” (11—18, wst. wol.). GAL.
TEATRALNA (nieez.). ODDZIAŁ
TEATRALNY (Szpitalna 21):
(nieez.) . KRZYSZTOFORY (Ry­
nek Gl. 33): Wystawa — Z dzie­
jów 1 kultury Krakowa (10—14),
MUZEUM ARCHEOLOGICZNE

(Poselska 8): Wystawa pt. Śre­
dniowieczne garncarstwo krakow­
skie 12 otwarcie, MUZEUM LE­
NINA (Topolowa 9): Wyst. —

Lenin w Polsce oraz wysta­
wa czasowa z Moskwy pt. Lenin,
a współczesność (9—18, wst. wol.).
Przegląd filmów dokumen­
talnych prod. polsko-radz. (godz.
do uzgodnienia z dyrekcją Mu­
zeum). DOM LENINA (Kr. Jad­
wigi 41): Wystawa staia „Lenin w

Polsce” (9—15, wst. wol.).
! MUZEUM MŁODEJ POLSKI

„RYDLOWKA” (Tetmajera 28):
'■Folklor wsi podkrakowskiej
! (nieez.) . MUZEUM W PIES­
KOWEJ SKALE (Ojców) (12—18),
MUZEUM PRZYRODNICZE (Staw-

. kowska 17) Wystawa Współczes­
na fauna Polski (10—13, wst. wol.),
MUZEUM LOTNICTWA I A-
STRONAUTYKI (al , Planu 6-

letnieigo 17): (10—14), MU-

jZEUM ZUP KRAKOWSKICH
W Wieliczce (9—19). KOPAL­
NIA SOLI (7—12, 14—19) GA­
LERIA KTF (Boh. Stalingradu
13): Wystawa „Venus 80” cz. I

(9—21) PAWILON WYSTAWO­
WY BWA (pl. Szczepański 3a):
8 Międzynarodowe Biennale Gra­
fiki (11—18), GALERIA (Kanoni­
cza 8). Wystawa „Idee Teatru
Cricot-2” (11—18), PAŁAC SZTU­
KI (pl. Szczepański 4): _

MRG

„Kontakt — od kontemnlacll do

agitacji (11—18), SAI.ON TPSP

(Nowa Huta, al. Róż 3): Wysta­

jiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiinn, <
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indeksu: 35.015. Wydanie A

wa malarstwa Artura Rutkow­
skiego (10—17), GALERIA DESA

(Jana 3): (12—19), GALERIA ZPAF

(Anny 3). Wystawa fotografii prac
członków Okręgu Krakowskiego
ZPAF (10—18). GALERIA ZPAP

(Floriańska 34); „Rysunek olim­
pijski” Józefa Lucjana Ząbków-
skiego (10—18), GALERIA „PRYZ­
MAT” (Łobzowska 3). (10-18) GA­
LERIA SZTUKI WSPÓŁCZESNEJ
(Stolarska 8—10): Wystawa prac
Marzeny i Jacka Kawalerowiczów

(11—18), PAŁAC POD BARA­
NAMI (Rynek Główny 27):
Wystawa fotograficzna „O-
calić — to nasz obowiązek"
(14—20). KLUB MPiK (Maty Ry
nek 4): CZYTELNIA: (10—21)
GALERIA: (11—19) KLUB MPiK

(pl. Centralny) CZYTELNIA <10

—20). GALERIA: Wystawa ma­
larstwa Tadeusza Iskierki
. .Pejzaż bułgarski” — akware­
le (10—20) DWOREK JANA MA­
TEJKI w Krzeslawicacb (Krucz­
kowskiego 15): (nieczynny).
DOM POLONII (Rynek Gl 14):
Grafika 1 rysunek Zygmunta Gro-

choIskiego-Zygro z Argentyny
(10—14).

MYŚLENICE — MIEJSKIE SA­
LE WYSTAWOWE (3 Maja): (9—
14), MUZEUM REGIONALNE

(Sobieskiego 3): (10—15). MDK

(Reja 5): Wystawa malarstwa

Kingi Waiuszewskiej (8—15).

CHIRURGICZNY: Kopernika 21,
CHIRURGII DZIEC,: Prądnicka
35, LARYNGOLOGICZNY: Koper­
nika 23a, UROLOGICZNY: Grzegó­
rzecka 18, OKULISTYCZNY: Wit-
kowice.

INFORMACJA SŁUŻBY ZDRO-
WIA: tel. 205-11 (czynny całą do­
bę)

DYŻURNE PORADNIE MIĘDZY
REJONOWE: Internistyczna, pe­
diatryczna. stomatologiczna, gabi­
net zabiegowy (18—21), zgłoszenia
wizyt domowych (18—20). porady
stomatologiczne w przypadkach
nagłych — Pogotowie Ratunko­
we, ul. Łazarza (20—7).

Dla ŚRÓDMIEŚCIA (al. Pokoju
4) - tel. 131-80, 183-96

NOWEJ huty (os Jagiellońskie
bl. I) - tel. 856-26

KROWODRZY (Galla 24) - tel
721-35.

PODGÓRZA (gen. Kutrzeby 4)—
tel. 618-55 . 6S0-99

MYŚLENIC (Szpitalna 2) —

PRZYCHODNIA PRZYSZPITAL­
NA I REJONOWA.

PROSZOWIC (1 Maja 5) —

PRZYCHODNIA PRZYSZPITAL­
NA I REJONOWA

Wszystkie placówki udzielają
porad ambulatoryjnych oraz

przyjmują wizyty domowe w za­
kresie ogólnym, pediatrycznym,
stomatologicznym 1 zabiegowym
(inne oddziały szpitali wg rejoni­
zacji).

POGOTOWIE *

Łazarza M, wypadki tel. 89, za­
chorowania 1 przewozy — 238-33,
Informacja - 205-11 Centrala abo­
nencka - 236—00, Rynek Podgór­
ski 2. 625-50. Lotnisko — Balice

190-29, Nowa Huta 422-22, 417-70
Krzeszowice 99, 206-20, Sieciecho-
wice (tel. Iwanowice 60). Jerzma­
nowice 48, Proszowice 9. Myśleni­
ce 999, Skawina 9, Wieliczka 9.
233-54, Niepołomice 198.

APTEKI ZŻ

PUNKT INFORMACJI APTECZ­
NEJ 107-65 (czynny 8—15).

Rynek Gl. 42, Kazimierza Wiel­
kiego 117, Pstrowskiego 94, Długa
88. Waryńskiego 24, Rynek Pod­
górski 9, Nowa Huta — Centrum
A. bl 3 (tlen). Centrum C, bl. 8.

MYŚLENICE (Rynek 10).
SKAWINA (Słowackiego 8).
WIELICZKA (Boh Warszawy 12).
PROSZOWICE (1 Maja 51).

INNE :|

CENTRUM INFORMACJI TU­
RYSTYCZNEJ WA WEL-TOURIST

(ul. Pawia 8) - tel. 260-91. 204-71

(8—18).
SPÓŁDZIELCZY PUNKT PE­

DIATRYCZNY I KARDIOLOGI­
CZNY (Reja 11) — zamawianie

wizyt domowych — tel. 223-66,
295-78 (od 16 do 22.30).

TELEFON ZAUFANIA SŁUŻBY
ZDROWIA 371-37 (16—22).

OŚRODEK INFORMACJI USŁU­
GOWEJ wusp „GROMADA” (Flo­
riańska 20) - tel. 271-30, 228-90 (7-
18), Nowa Huta (os. Zgody 7) —

tel. 447-81 (8—18).
POGOTOWIE TECHNICZNE

„POLMOZBYT” (al Pokoju 81)-
800-84 (czynny całą dobę).

program i
na fali 1322 m

DZIENNIKI: 6.00, 9.00 .

10.00, 11.00, 12.05, 15.00. 19.00,
20.00, 21.00, 22.00, 23.00, 0.01,
1.00, 2.00, 3.00, 4.00, 5.00.

5.05 Zielone Studio. 6.00 Sygna­
ły dnia. 9.00 Cztery pory roku.

11.40 Tu Radio Kierowców. 11.55
Kom. o st wód 12 25 Mozaika

polsk mel. 12 .45 Roln kwadrans.
13.00 Kom. energet 13 01 Stara 1

nowa muz. wojsk. 13.20 Komunik.
13.25 Comba jazz 13.40 Kącik me-

lom.: Pieśni dziec. W . Lutosław­
skiego. 14 .00 St. Gama 14 20 St.
Relaks 14.25 St.' Gama 15 05 Ko-

respond z zagr. 15.10 St. Gama.
16.00 Tu Jedynka 17.30 Radioku-
rier. 18 00 Tu Jedynka 18.20 Ko­
munik 18 25 Nie tylko dla kie­
rowców. 18 33 Konc. życzeń. 19.15
Kiermasz polsk. pios 19 40 Ro­
dzinne muzyków. 20.00 łnf dla
kierowców 20 05 Wieczór w St.
Gama 21.05 Kron sport 21 25 Ko­
munik Tot Sport 21 28 Tydzień
muz. w kraju. 2220 1u Radio
Kierowców 22 23 Olsztyn na muz.

ant. 23.00 Wita Was Polska.

PROGRAM II

na fali 219 m, czyli 1368 KH1
oraz na UKF 67.67 MHz

DZIENNIKI: 4.30. 5 .30. 6 .30,
7.30. 8.30, 11.30, 13.30 . 21.30,
23.30 .

4.35 Poradnik dom. 5.00 Muz,
dzień dobry z Rzeszowa. 5 30 Kom.
dla górników. 5.36 Obserw. i pro-
poz. 5 46 Muz wycin. 6.00 W kil­
ku takt , w kilku słów 6.10 Ka­
lend. Radiowy. 6 15 Mel. przyja­
ciół — Praga 6 35 Gimn 6.45 Mi­
strzowie miniat instrum. 7.05

Śpiewa M Jeżowska. 7.15 Muz.
rozr. 7 35 Konc poranny 8 35 Dia­
logi i zbliż. 9 30 Moto-sprawy. 9.40
Nalle w lesie — cz. 4 baśni dla
dzieci. 10.00 Mój zawód moja pa­
sja — Filmowcy — rep 10.30 Z

nagrań L Hamptona. 10 40 Klucz!
do mieszkania i co dalej. 11.0(1
Wakacje melom. 11.35 Skrzynka
poszukiw. rodzin PCK. 11 40 Muz.

spod strzechy. 11 55 Kom. o st.

wód. 12.05 Od solisty do ork. 12 .25

Wakacje melom. 13.00 Aud. pu-i
blicyst 13.10 Zag. muz. 13.30 Kom,
dla górników. 13.36 Ze ws! ! o wsi*
13.51 J. S. Bach - II Konc. C-
dur na 3 klawes i ork 14.10 Wię­
cej, lepiej, nowocz. 14 .25 Tu Radid
Moskwa 14.45 Muz. Schuberta —

VI Symf. C-dur „Mała”. 15.20 Spo-»
sób na zadowol. 16 00 Grand Stan­
dard Orchestra. 16.10 Utw. Rj
Vaughana-Wllliamsa. 16.40 Źura-i
wie przyleciały wcześnie — fragmu
pow. 17.00 Operetka — jej twórcyj
i wykon, 17.20 Dolce far niente^

czyli pochwała lenistwa — mag,
18.00 Amat. zesp. przed mikrof.
18.25 Pleb, St. Gama. 18.30 Echa

dnia, 18 40 Krajobrazy, 19-00 Kone;
z nagr. Wielkiej Ork. Symf. PR f
TV. 19.40 Tnf., rady, propoz. 19.55

Katalog wydawn. 20.00 RedakC4
Forum 20.20 Płyty stare 1 nowa^
21.30 Inf. sport. 21 .40 Nowe nagraj
nia radiowe. 22.00 Rad. Tyg. Kultą
22.40 Polska muz. współcz.: Konc^
wioloncz. G. Bacewicz. 23.35 Ce

słychać w świecie. 23.40 Muz. r.ał
dobranoc.

PROGRAM III

UKF 66.89 MHjs

8.0« Między snem a dniem. 8.16
Stan pogody 1 wiad. 6.30, 7.30 ,

18.10 Polityka dla wszystkich. 7,
8, 10.30, 12, 13, 17, 19.30 Ekspresem
przez świat. 7.S0 Progr. dnia. 8.05
Za kierownicą. 8 40 Kiermasz płyt
wytw. Balkaton. 9.00 Śmierć po
trlandzku — 32 ode. pow (powt.).
9.10 Mała poranna muz. 9 .45 Dys­
koteka pod gruszą, li 00 Codz,
pow. w wyd. dźwięk. B. Prus:

„Faraon” — ode. 1 (powt.). 11.38

Zesp. Ike'a Ęuebecka. 12.05 W

tonacji Trójki. 13.00 Powtórka z

rozrywki. 13.50 622 upadki Bunga
— 17 ode. pow. (powt.) . 14.00 W

tonacji Trójki. 13.05 Lato w

Fllharm. 16.00 Wakacje ze swin­
giem. 16.40 Wspomnienia wiśnio­
wego sadu — rep. 17.05 Muz. pocz­
ta UKF. 17.40 Bielszy odcień blue­
sa. 18.30 Czas relaksu. 19 00 Posłu­
chać warto... 19.15 W. Karolak i

smyczki. 19.35 Opera tyg.: C. De-

bussy: „Polleas 1 Melisanda’*

(powt.) . 19.50 Wielbłąd na stepie
— 1 ode .pow. J. Krzysztonia.
20.00 Antol. pios. franc. 20.30 Tea­
trzyk Zielone Oko: „Chodźmy się
wykąpać" — słuch, (powt.). 20.3?
Stan Getz 1 smyczki. 21 .30 Siadami

jazzowych legend. 22 .00 Fakty
dnia. 22 .08 Gwiazda 7 wlecz.: P.
Skellern. 22 .13 Fonoteka XX w.

— O Franku Martinie z Micha­
łem Brlstigerera. 23.00 Drugie na­
rodziny wiersza. 23.05 W tonacjt
Trójki (powt.) . 24.90 Między
dniem a snem. 0.30 Wiad. 0.55

Progr. na dzień następny.

PROGRAM IV

UKF 68.75 MHz

DZIENNIKI: 6.40, 12.00,15.C0,
16.00. 16.40, 22.55.

6.00 Gołębie. 8 .15 Naukowcy —

roln. 6 .30 Rytm i pios. 6.45' Co

niesie dzień (Kr). 7 40 Radio

dedyk. 8.00 W. A, Mozart — Ron­
do concertante B-dur na skrzypce
i ork. (Stereo). 8.10 Estr. przyj.
8.35 Nie tylko dla słuch, w mund.
9.00 Z pios. weselej 9.23 Podróże
muz. po kraju 9.40 Nalle w lesie
— cz. 4 baśni dla dzieci. 10.00 Lek.

j. ang. 10.20 Od Perraulta do
Andersena. 10.50 Pios. z poznań­
skiego studia (Stereo) 11.00 W
sercu Afryki. 11.30 G . Verdl —

sceny z opery „Trubadur” (Ste­
reo). 12 .05 Nasz dom i my (Kr.).
12.25 Muz. porachunki: U. Sipiń­
ska — Newton John (Stereo —

Kr). 12 .45 Nowe paliwa (Kr). 13.00
Tu St. Stereo. 14 .45 Polskie in­
strum. pasterskie. 15.05 Matysia­
kowie. 15.40 Nad Niemnem —

fragm. pow. 16.05 w naszym o-

siedlu. 16.25 Rozm. o sprawach
rolnictwa. 16.40 wiad. znad Wls!v
1 Dunajca (Kr). 16.45 Nasz punkt
widzenia (Kr). 17.00 Prezent, przed
drukiem. (Kr). 17 .20 Jan Kiepura
— solista tygodnia. Arie oper w

14 roczn. śmierci (Kr). 17.40
Wtork. Relaks Stereof (Kr). 18.19

Radioparagrafik (Kr). 13 24 Peg.
(Kr). 18.25 Rozmawiamy o języku
— aud. z telef. udz. słuchaczy.
19.15 Lek. j . ang. 19.50 St. Stereo

zaprasza. 21.20 Współczesna muz.

węgierska (Stereo). 21 .20 w. a.

Mozart — 35 symf. D-dur „Haffne-
rowska”. 22.15 Twórcy pięknego
słowa. 22.45 Gra W. Wiłkomirska.

Za zmiany wprowadzone w o-

statniej cbwltl w repertuarze tea­
trów, kin. radia 1 TV - Redakcja
nie bierze odpowiedzialności.


